
Nr. 81 Środa, 29 Marca (10 Kwietnia), 1867 r.
Wychodzi codziennie, oprócz dni następujących: po Ś w i ę t a c h  uroczyatych i Ki^ 
dziełach.—Prenumerata w biurze Dyrekcji, ulica Miodowa Nr 487 . ^
Obwieszczenia przyjmują się za opłatą od wiersza urllku: ,  „adsvlane do zamie­
nię kop. 6, za 2-krotne kop. 9, za 3-krotne kop. ^
szczania w Dzienniku nie zwracają się.—’VV e wszystkiem dotyczę »

należy odnosić się wprost do Dyrekcji obu Dzienników

Rok 4.
Prenumerata w Warszawie recznie r3. 8. — Półrocznie rs. 4. — Kwartalnie r= o
— Miesięcznie kop. 67 — Bez odnosz“":° ™ *-■' t, , ..
muje się —Numer pojedynczy kop. ó.
-Miesięcznie kop. 67 -  Bez odnoszenia w biurze Dyrekcji prenumerata nie przyj­
muje się -Num er pojedynczy kop. o. — Za odnoszenie do domu, opłaca sie miesie 
cznie kop. 5. -  Na prowincji na stacjach pocztowych w Królestwie i Cesarstwie

Bocznie rsr. 9 kop. 20.—Półrocznie rsr. 4 kop. 60. — Kwartalnie rsr 2 kon hii 
Miesięcznie kop. 80. ' “

I> 71E \N 1K  W A R S Z A W S K I w  II-im kwartale zaczynającym się od <1. 20 marca (1 kwietnia) będzio 
h n d r ił  wedlui? t e e o i  sam ego jak dotąd programu, w tymże formacie i po tejże samej cenie, a m kno-w ychodził według tegoż samego jak

z  ro zn o sz e n ie m  : r o czn ie  rs. 8  kop. 60; -  półrocznie >s. 4  kop. 30; kwartalnie rs. 2

S P I S  R Z E C Z Y  
D Z IA Ł  URZĘDOW Y. — Komisja lik widać. -  Inspe­

k tor szkół m. W arszawy. —  Zar/.ąd drogi
teresp. — Ordery. — Komisja wystawy.

DZIAŁ NIEURZĘDOWY. -

żel. warsz.-

- W arszaw a.—  Prze-

wicie:
w  w  arszawie,

Ł° p isfa m szyslk l^ śfaćiacii r’o<zlowyCk w K rólestwie a w Cesarstwie w poralanilach petersliorgskiin i mo.  
sk iew  t o , oraz w w Odessie, 44 Mnie i Grodnie z p rzesy łk ą  rocznie rs. 9 kop. 2 0 : -
1’ółrocznie rs. 4 koi?. 60: — k w a r t a l n i e  rs. 2 kop. 00; -  miesięcznie kop. 80.
' P r a e n a c T  odbierać DZ1EKK1K po«<4 w kopertach, dopłacają oprocz lego w- królestw ie: rocznie rsr. 4, 
p ó łr o c z n ie  rs\ 2, kwartalnie rsr. 1, zaś w cesarstwie: rocznie kop. 80, półrocznie kop. 40, kwartalnie kop. 20,

mlCIPrammeratk7 w W arszaw ie przyjmuje się w  głównym kantorze D yrekcji obu Dzienników W arszaw­
skich, przy ulicy Miodowej Nro 487, również jak i w innych upoważnionych do lego miejscach.

Pragnący prenumerować w  cesarstwie, mogę nadsyłać pieniądze wprost do D yrekcji.
słane zostało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem 
wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 892 kop. 66, przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z d. 27 Marca 
(8 Kwietnia) r. b. Franciszce Switkowskiej, właściciel­
ce dóbr Preczów A, położonych w Gubernji Petrokow- 
skiej. Powiecie Bendinskim, Gminie Gziehów, wysłane 
została do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem wypła­
ty komu należy; — w ilości rs. 6 ,685 kop. 83, przypa­
dające ua mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 Mar­
ca (8 Kwietnia) r. b. Henrykowi Bychłowekiem u , wła­
ścicielowi dóbr Broniów, położonych Gubernji Ra­
domskiej, Powiecie Radomskim, ... me Orońsk, wysła­
ne zostało do Kasy Gubernjalnej Radomskiej, celem wy­
płaty komu należy; — w ilości rsr. 3,955 kop. 33, przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 
Marca (8 Kwietnia) r. b. Ignacemu Kozłowskiemu, w ła­
ścicielowi dóbr Odrowąż (Kuźnicka-wola), położonych 
w Gubernji Petrokowskiej, Powiecie Radomskim, Gmi­
nie Wielgomłyny, wysłane zostało do Kasy Gubernjal­
nej Kaliskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości 
rsr. 3,127 kop. 93, przypadające na mocy rozporządze­
nia Komisji z dnia 27 Marca (8 Kwietnia) r. h. Józefo­
wi Sawickiemu, właścicielowi dóbr Kuźnica-Marjano- 
wa, położonych w Gubernji Petrokowskiej, Powiecie 
Częstochowskim, Gminie Dźbłów, wysłane zostało do 
Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, celem wypłaty kemu nale­
ży;— w ilości rs. 41,662 kop. 30, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z dnia 27 Marcą (8 Kwietnia) 
r. b. Ksawerze Jeżewskiej, właścicielce dóbr Skrwil­
no, położonych w Gubernji Płockiej, Powiecie Rypiń­
skim, Gminie Skrwilno, wysłane zostało do Kasy Gu­
bernjalnej Płockiej, celem wypłaty komu należy; — 
w ilości r r. 2473 kop. 13, przypadające na mocy "roz­
porządzenia Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b 
małżonkom Gąsiorowskim, właścicielom dóbr Sarnowo 
A., położonych w Gubernji Petrokowskiej, Powiecie Ben­
dinskim, Gminie Gziehów-, wysłane zostało do Kasy Gu­
bernjalnej Kieleckiej, celem wypłaty komu należy; 
ilości rsr. 1,457 kop. 60, przypadające na moev r.

Warszawskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości 
rsr. 3,987 kop. 75, przypadające na mocy rozporządze­
nia Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. Hugono­
wi Cymerman, właścicielowi dóbr Mokracz, położonych 
w Gubernji Petrokowskiej, Powiecie Petrokowskim, 

uzjiaju -  Gminie Łękawa, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej
gląd polityczny"- Telegramy. -  Wiadomości te iegrafi- Kaliskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości rsr.
CXU6- Tydzień handlowy. — Wypadki. — Deputacja sła- 4 ,104 kop. 33, przypadające na m o c y  rozporządzenia
wiańska. — Przymusowa sprzedaż.— Sprzedaż kolei mi- Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. Józefowi Sta - 
kołajewskiej. —  Szujsko-iwanowska kolej żel. — Kolej mirouskiemu, właścicielowi dóbr Rosocha, położonych 
bałtsko-olgopol. — Lokomotywa.— Szkoła żeńska. — W y-  ̂ w Gubernji Petrokowskiej, Powiecie Rawskim, Gminie

Wałowice, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej War-stawa obrazów. Cholera. — Poselstwo japońskie. 
Angłja. Sprawa luksemburgska - B i l  reformy — Au- 
Strja. Sejm czeski.— Sejm morawski. Sejm kraiń- 
gk;—Francja. W. ks. luksemburgskie.— Nidę lan­
dy. Kwestja Limburga.— Portugalja. Spokojność. 
Prusy. Zjazd monarchów. Turcja. Powstanie kan- 
djockie. —Kcresposdencja z Paryża — Kolej żela­
zna Mikołajewska.—Rozmaitości.

PRZEW ODNIK WARSZAWSKI.— Prelekcja, i t. d.

DZIAŁ URZĘDOWY
VI arszawa, 

dn!a 28  M a rc a  (9 Kwietnia).
K om isja Lilcuridacyjna -jo Królestwie Polokiem , po­

daje do powszechnej wiadomości, iż wynagrodzenia li 
kwidacyjne: w ilości rsr. 2,241 kop. 78, przypadające 
na mocy rozporządzenia Komisji z d. 2} Marca (8 Kwie­
tnia) r. b. Julii Śląskiej, właścicielce dóbr Broniszew, 
położonych w Gubernji Kieleckiej, Powiecie Pinczow- 
skim, Gminie Każmierza-wielka, wysłane zósało do Ka­
sy Gubernjalnej Kieleckiej, celem wypłaty komu nale­
ży; — w ilości rsr. 3,154, przypadające na mocy roz­
porządzenia Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. 
Ignacemu i Teresie Jerzm anowskim , właścicielom dóbr 
Mikuły, położonych w Gubernji Warszawskiej, Powie­
cie Łowickim, Gminie Lnbianków, wysłane zostało do

szawskiej, celem wypłaty komu należy; —  w ilości rsr. 
14,306 kop. 20, przypadające na mocy rozporządzenia 
Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. sukcesorom 
Karola Tuszyńskiego , właścicielom dóbr Tuczempy, po­
łożonych w Gubernji Lubelskiej, Powiecie Hrubieszow­
skim, Gminie Grabowiec, wysłana zostało do Kasy Gu­
bernjalnej Lubelskiej, osiem wypłaty komu należy; w 
ilości rsr. 859 kop. 33, przypadające na mocy rozporzą­
dzenia Ko isji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. Włady­
sławowi Grodzickiemu , właścicielowi dóbr Chramówa- 
wola, położonych w Gubernji Warszawskiej, Powiecie 
Rud i ej e wskim, Gminie Straszew, wysłane zostało do Ka­
sy Gubernjalnej Warszawskiej, celem wypłaty komu na­
leży;—w ilości rsr. 3 ,243 kop. 5 6 '/„  przypadające na 
mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 Marca (8 Kwie­
tnia) r. b. Janowi Zielińskiemu, właścicielowi dóbr Smo- 
szew, położonych w Gubernji Płockiej, Powiecie Płoń­
skim. Gminach Wychode i Załuski, wysłane zostało do 
Kasy Gubernjalnej Płockiej, celem wypłaty komu nale­
ży; — w ilości rsr. 9,921 kop. 29, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z dnia 27 Marca (8 Kwietnia) 
r. b. Ignacemu Łępickiemu, właścicielowi dóbr Nosko- 
wo, położonych w Gubernji Płockiej, Powiecie P łoń­
skim, Gminie Wychode, wysłane zostało do Kasy Gu­
bernjalnej Płockiej, celem wypłaty komu należy; — w 
ilości rsr. 3,7/45 kop. 5, przypadające na mocy rozporzą­
dzenia K om isjiTC "27'Marca (8 Kwietnia) r. b. Paw ło­
wi Oraczewskiemu, właścicielowi wsi Boleścict^ póło 
żónej wHjuberriji Kieleckie

należy; — w ilości rsr. 18,021 kop. 79, przypadające na Gminie Sędziszów, wysłane
mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 Marca (8 Kwie- nej Kieleckiej, celem wypłaty komu należy, w i o
tnia) r. b. Maksymiljanowi Zawadzkiem u  i Anastaze- 5 ,118 kop. 77, przypadające na mocy 
mu Stalkowskiemu, właścicielwi dóbr Sobiekursk, po- ( 27 Marca (8 Kwietnia) r. b. Józefów' ozczepa^ 
łożonych w Gubernji Warszawskiej, Powiecie Mińskim,
Gminie Otwoch, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej 
Warszawskiej, celem wypłaty kom* należy; —  tv ilości 
rsr. 6,912. przypadające na mocy rozporządzenia Ko­
misji z d. 27 Marca (8 Kwietnia r. b. Rafałowi B ro n i­
kowskiemu, właścicielowi dóbr Żychlin, położonych w 
Gubernji Kaliskiej, Powiecie Konińskim, Gminie Stare- 
miasto, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kaliskiej, 
celem wypłaty komu należy;— w ilości rsr. 3 ,265 kop.
13, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z d.
27 Marca (8 Kwietnia) r. b. Robertowi i Roży Szcze- 
śniewskim, właścicielom dóbr Koszelówka, położonych 
w Gubernji Warszawskiej, Powiecie Gostyńskim, Gmi­
nie Ciechomin, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej

Kasy Gubernjalnej Warszawskiej, celem wypłaty komu żonej w Gubernji Kieleckiej, Powiecie A n d r e j e w s k i n i ,  
. < “ .    — , • /-, • ■ o - ■-----1---- zostało do Kaay Gubernjat-

mu, właścicielowi dóbr Brzeście, położonych w G 
nji Kieleckiej, Powiecie Pinczowskim, Gminie incz , 
wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej celem 
wypłaty kom., należy; -  w ilości r - ^  92 .kop. 44 
przypadające na mocy rozporządzenia Komisji unia 2 
Marca (8 Kwietnia) r. b. Kalikstowi A ohJaemu, wła­
ścicielowi dóbr Bolewice B, położonych w Gubernji Ra­
domskiej, Powiecie Opoczenskim, Gmmte Kszczonow, 
wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej^Radomsktej, celem 
wypłaty komu należy;— w ilości rsr. u  6 k. 74, przypa­
dające na mocy rozporządzenia komisji z d. 27 Marca 
(8 Kwietnia) r. b. Kajetanowi Ścislickiemu  i innym, w ła­
ścicielom dóbr Sarnów C, położonych w Gubernji Pe- 
trokowskiej, Powiecie Bendinskim, Gminie Gziehów, wy •

przypadające na mocy rozpo- 
rządzenia Komisji z d. 27 Marca (8 Kwietnia) r. b Hr 
Florencji Tarło, właścicielce dóbr Kawęczyn położo­
nych w Gubernji Kieleckiej, Powiecie Stopnickim, Gmi­
nie Grotnk,, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej K ie­
leckiej, celem wypłaty komu n a leży ;-w  il0gci rs. i 0)408

/ ‘o? MPrZyPć« 5 )ąCe n\ mOCy rozP°rządzenia Komisji
L c  cMlrCrK -W1,' tn'a) F- b‘ Kolecie Prędowskiej, właścicielce dobr Czyżów-szlachecki, położonych w Gu­

bernji Radomskiej, Powiecie Opatowskim, Gminie Czy­
żów, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Radomskiej, 
celem wypłaty komu n a leż y ;-w  ilości rsr. 10,983 kop. 

, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 
area (8 Kwietnia) r. b. Erazmowi Głuchowskiemu, 

właścicielowi dóbr Janikowice, położonych w Gubernji 
Radomskiej, Powiecie Opoczeńskim, Gminie Niewier- 
szyn, wysłane zostało do Kasy Gubernjalnej Radomskiej 
celem wypłaty komu należy; — w ilości rsr. 1,664, przy. 
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 Murm 
ca (8 Kwietnia) r. b. Stanisławowi Frejzler, właścicie 
łowi dóbr Niedźwiedź, położonych w Gubernji Hadom_

i



£łO0

8t.:0; p - -  l id a  Opatowskim, Gminie Malkowice. wysła­
ne zostało do Kasy Gubernjalnej Radomskiej, celem wy- ■ 
p ia ty  komu należy ;--w  ilości rsr. 3,488 kop. 61, przy- i 
padające na mocy rozporządzenia Komisji z d. 27 Mar- j 
ca (8 Kwietnia) r. b. Józefowi i Katarzynie Szczepanów- j 
slcim, właścicielom dóbr Sieborowice i Pielgrzymowi- j 
ce, położonych w Gubernji Kieleckiej, Powiecie Mie- j 
chowskim, Gminach Luborzyce i Michałowice, wysiane

DZIAŁ MEUBZĘB OWY
W arszaw a, 

stsaia S8 M arca ^9 K w ie tn ia ).
D zienniki podają, nam  wsteczne wiadomości

o przebiegu układów  w kw estji luksem burg-
zostało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem wypłaty > skiej, wskazujące ja k  nagły  zw rot n astąp ił 
komu należy, w ilości rsr. 1 3 ,522kop. 67, przypada- [ w  j-ej sprawie. L ord  Stanley udzielając w  izbie 
jace na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 Marca , jQ odpowiedź na  in terpelację W tym WZglę- , 
(8 Kwietnia) r. b. Józefie Dobrowolskiej, właścicielce ; °  . , . . . , , . , , ,  , .
dóbr. Kolechowice, położonych w Gubernji Siedleckiej,: dzie, oświadczył naprzód, ze kroi niderlandzki 
Powiecie Włodawskim, Gminie Tyśmietiica, wysłane zo- j b y ł gotów ustąpić F rancji L uksem burg, jeżeliby | 
stało do Kasy Gubernjalnej Siedleckiej, celem wypłaty ; P ru sy  na  to  p rzysta ły . Tym czasem  P ru sy  pro - i 
komu należy;— w ilości rsr. 4,103 kóp- 5, przypadające j sdj y  gabinet angielski o odradzenie królowi l i i - j

Marca (8 . d e r j an d z p jem u  sprzedaży Luksemburga., lecz 
1 gabinet ten  udzielił Prusom , jak  zwykle, dwój- 

mianowicie

M oże być z tego powodu, O m er-pasza nazna­
czony zosta ł głównodowodzącym wojskami tu - 
reckiem i na w. Kandji.

Z M eksyku nieco pomyślniejsze nadeszły do­
niesienia o zwycięztwie cesarskiego jen era ła  
M ejia nad juarystam i, co jednak  nie mogło zbyt 
w płynąć na polepszenie rozpaczliwego położe­
nia cesarza M aksym iljana w Q ueretaro.

Zwracam y uwagę czytelników naszych na za­
mieszczoną poniżej korespondencję z Paryża.

"'dnia' 27na mocy rozporządzenia Kórniąil 7,
Kwietnia) r.*b. Ludwikowi Oraczewskiemu, właścicie­
lowi1 dóbr Pa w l'b wice. powożonych w Gubernji Kieleckiej, . , , . . .  .
Powiecie i ^ ^ k i m ,  Gminie Sędziezew. wysłane zo- i znaczną odpowiedz; mianowicie, ze ustąpienie 
stało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem wypłaty j  L uksem burga nie może nastąpić bez zgody mo - 
komu należy; — w ilości rsr. i,678 kop. 39, przypada - 1  carstw  podpisanych na trak tac ie  z 1839 r., ale 

j ą c e  na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 27 M arca (8 , dodał, że nie wie Czy rękojm ie tego tra k ta tu  
Kwietnia) r  b. A leksandrowi Bzowskiemu, właścicielo- - s to s u :^  sję do obecnego wypadku. W  końcu
wi dóbr Qzmm ierzyceT^lozonycli w ^m b ern jiK ielecki^, ^  ^  w b re w  te m u  c0

hi a
Margra-

s stosują
r> . .— —f——r. - r  ■ ■ t, tenże m inister, wbrew tem u co pow iedział z jPowiecie  Miechowskim, Gminie K ac law ice ,  w ysiane  z o - ■,  ̂ > , - i i  i , -  -i
stało do Kasy Gubernjalnej Kieleckiej, celem v/ypłaty , pO CzątK ll 0  skiOHLOŚCi k ló ia  n id e r la n d Z iiie g O  do | 
komu należy;— w ilości rs. 2 ,093 kop. 87, przypadające i u s t ą p ie n ia  Luksem burga, oznajmił, że, jak  się
na mocy rozporządzenia Komisji z d. 27 M arca (8 Kwie­
tnia) r. b. H r. Florencji Tarło , właścicielce dóbr O stro­
wice, położonych w Gubernji Kieleckiej, Powiecie Sto- 
pnickim, Gminie Grotniki, wysłane zostało do Kasy G u­
bernjalnej Kieleckiej, celem wypłaty komu należy.

Inspektor Szkół m. W arszawy. — W  powołaniu się 
na swoje ogłoszenie w Nrze 260 D ziennika  W arsza­
wskiego z r. 1866 co do wykładu przedmiotów św ie­
ckich w szkołach religijnych dla dzieci W yznania M oj­
żeszowego (chederach). Inspektor Szkół podaje do w ia­
domości rodziców i opiekunów, iż w skutek polecenia 
JW . Ober-Policm ajstra M. W arszaw y, Komisarze w ła­
ściwych cyrkułów mają -sobie poruczony obowiązek 
czuwania aby w szkółkach pokątnych : 1° W igdora Pol- 
laka pod Nr 1809; 2° M ichała Silberszweiga pod N r 
2249 nie były nadal wykładane przedmioty świeckie. 
W zywa przeto Rodziców aby dzieci swoje mające obok 
przedmiotów religijnych uczyć się i świeckich, umieścić 
zechcieli w innych odpowiednich zakładach naukowych 
W yznania Mojżeszowego pod kierunkiem Inspektora 
Szkół .Miasta W arszawy zostających.

Z arzą d  D rogi Żelaznej W arszawsko- Teres pol­
skiej, podaje do wiadomości publicznej, że pociąg oso- i / ^  
bowo-towarowy wychodzi codziennie z Pragi o godzinie^* 
9-ej rano, przychodzi do Hukowa o godzinie 4 minut 30! 
po południu. Pociąg osobowo-towarowy wychodzi co-^ 
dziennie z Łukowa o godzinie 2 minut 15 po południu, 
przychodzi do P rag i o godzinie 6 minut. 45 wieczorem- 
Pociągi mają trzy klasy powozów osobowych. Sprzedaż

dowiedział, uk łady  w tym  względzie zostały 
zerw ane. Z oświadczeń niderlandzkiego mini­
s tra  spraw  zagranicznych w izbie drugiej, w y­
nika naprzód, że król niderlandzki dla tego 
prow adził uk łady  o sprzedaż Luksem burga, 
i z tego powodu rząd  niderlandzki m ięszał się 
do tej sprawy, iż chciał zjednać sobie po tężne­
go opiekuna, obaw iając się, aby P rusy  nie do­
m agały się stanowczo wcielenia L im burga, k tó ­
rego posiadanie je s t bardzo ważne dla N ider 
landów, do Związku północno-nieinieckiego; u- 
zyskawszy zaś co do L im burga stanowcze za ­
pewnienie p. B ism arcka, rząd  niderlandzki po­
stanow ił zupełnie nie mięszać się do t e j . sp ra ­
wy. W szelako p. Y an Zuylen utrzym yw ał, że 
ustąpienie L uksem burga byłoby korzystnem  dla 
Holandji, i wyjaśnił, że ustąpienie to  nie przy­
szło do skutku , jedynie dla tego, że F rancja  
proponow ała zbyt nizką cenę.

W P aryżu  zaczynano się obawiać, aby P rusy  
nie rozpoczęły w tej spraw ie wojny, nim siły 
wojenne we F rancji zostaną uorganizowane i 
szczególniej przew idyw ania te  opierano na emi- 
,sji w Berlinie pożyczki 30 miljonów talarów ; 
lęcz przew idyw ania te  są bezzasadne, gdyż

biletów osobowych i ekspedycja pakunków, rozpoczyna} » b in e t  pruski dla uprzedzeni t fałszyw ych tło -  
się na Stacji P i aga na godzinę, na innych Stacjach na j iDUCZen. naprzód o b ja śn ił, Że pożyczka ta za- 
pół,godziny przed odejściem pociągu, zamyka się na 5 ; twierdzOlia ZOStała jeszcze  we wrześniu, a tylko  
minut przed tymże czasem. i wyczekiwano przyjazniejszych okoliczności do

iniiiiaiaiiiwmaMnMi h e j  wypuszczenia, dzisiejszy zaś nasz telegram
Ordery. — Na przedstawienie ministra dóbr rządo- j z Paryża, podający treść oświadczeń p. M ou- 

wych, Najjaśniejszy Pan, w d. 20 lutego r. b. raczył u- g^je r  w zupełn ie USUWa wojow nicze przy­
dzielić ordery: rzeczywistemu radcy stanu Łazów — św. j pBSZCzenia zapew niając, iż rząd frattCUzki 
Stanisław a 1 ei ki., i dymisjonowanemu kontr adm iralo- , , . , .
wi G lazenap—sw .' W łodzimierza 3-ej kl. w „agrode | ^ lm e je s t  przekonany o utrzym aniu pokoju w 
gorliw’ej służby i skutecznego wykonania danych sobie t E uropie. W szelako rząti trancuzki, Jdk Się O- 
poleceń; a w dniu 20 marca, naczelnikowi wojennemu i ! kazuje, nie zrzek ł się SWych roszczeń do L u- 

.  u— ---------1 ,i.: — >*----- 1-#1 ’ ----- - -  -- — ■Ł,s— wcielenia godowódcy bataljonu gubernjalnego płockiego, pułkow ni­
kowi logapuci — św. Anny 2-ej kl. z mieczami i koro­
n ą  Cesarską.-—N. król wirtembergski raczył nadać rze­
czywistemu radcy stanu Tibeau-Brigniol, urzędnikowi 
do szczególnych poleceń przy lY  wydziale kancelarji 
Cesarskiej, komandorski krzyż 2-ej klasy orderu króla 
F ryderyka.—Najjaśniejszy Cesarz najwyżej zezwolił na 
przyjęcie i noszenie tej dekoracji.

Komisja ustanowiona co do udziału Ilo sji na w y ­
stawie paryzkiej. — W skutku rozporządzenia komisji 
paryzkiej, na mocy którego przyjmowanie wyrobów na 
wystawę miało skończyć się z dniem 26 lutego (10 m ar­
ca), ze strony tutejszej komisji ogłoszonem było, że i w y­
roby ruskie na tę wystawę nie mogą być dalej przyjmo­
wane i że komisja nie ręczy, czy przyjęte będą na wy­
stawę i do konkursu te wyroby ruskie, które na powyż­
szy termin nie staną w Paryżu . Gdy wszakże dotąd 
.zgłaszają się konkurenci żądający wysłania tam swoich 
wyrobów, przeto komisja obok powyższego rozporządze­
nia komisji paryzkiej i znacznej ilości przedmiotów prze­
słanych już do ruskiego oddziału wystawy paryzkiej, 
widzi potrzebę ponownie podać do wiadomości publicz­
nej, że przyjmowanie i odsyłanie na tę wystawę wszel­
kich przedmiotów, całkiem już ustało. {Siew. Pocz.j

kseaiburga, i uznaje możliwość 
do F rancji pod trzem a warunkam i, jakt^ to: za ze­
zwoleniem wielkiego księcia, za zbadaniem  in ­
teresów  wielkich m ocarstw  podpisanych na t r a ­
k tacie z 1839 r. i zagłosow aniem  powszechnem 
ludności.

Na posiedzeniu sejm u czeskiego, gw ałtow ne 
były  spory w kw estji językowej, sejm zaś k ra - 
iński w ciągu jednego dnia, na dwóch posiedze­
niach, porannem  i popołudniowem, ukończył 
swe zadanie i w ybra ł delegatów do rady  p ań ­
stw a.

W kw estji reform y wyborczej w Anglji, p. 
G ladstone na  m eetingu liberalnych przem aw iał 
za przyjęciem  b ilu  gabinetu z pewnemi zm iana­
mi, na k tó re do tąd  jednak, jak  zapewnia organ 
torysowski, M . H erald , p. D izraeli się nie 
zgadza.

W iadomości z K orfu, ze ź ró d ła  greckiego 
donoszą o nowych zwycięztwach kandjotów.

T e l e g r a  m y  
D zien n ik a  W a r sz a w sk ie g o  

P  a r y  ż, 8-go kwietnia.
Moustier z rozkazu cesarza 

oświadczył w izbie, że Francja 
wzbudziła kweslję luksem burską  
ttie dobrowolnie. Niepewność sta­
nowiska Limburga i Luksemburga 
skłoniła gabinet niderlandzki do 
zwrócenia się do Francji. Układy 
nie miały jeszcze wcale charakteru 
urzędowego, kiedy gabinet berliń­
ski powołany do rady przez króla 
holenderskiego, odwołał się do tra­
ktatów 1839 r. Uważaliśmy, mówił 
on, możność tego nabytku teryto­
rialnego pod trzema warunkami: 
swobodnego zezwolenia wielkiego  
księcia, zbadania interesów w ie l­
kich moc irstw i powszechnego gło­
sowania ludności. Jesteśmy gotowi, 
w porozumieniu z innemi gabineta­
mi zbadać traktaty z 1839 i stanow­
czo jesteśmy przekonani, że  pokój 
.Europy nie będzie zakłócony.

(Correspondenz Bureau.)

W iarlOBioSot. telegraficzne.
* Florencja, 6 kwietnia. Utworzenie nowego gabi­

netu powierzone zo-tało p. Ratazzemu. Jenerał Me- 
nabrea odmówił podjęcia się tego zadania z powodu 
zgonu swego syna. (Corr. JTav. B u l.)

" * M adryt, 6  kwietnia. Postawiony został wnio­
sek oświadczający, że senat spoglądał z boleścią na 
sposób w jaki postąpiono z jego poprzednim preze­
sem. (T a m ie .)

* N ow y Jork, 5 kwietnia. W najwyższym trybu­
nale złożona została propozycja mijąca na celu za­
wieszenie wykonania bilu rekonstytucyjnego — Mar­
szałek Bazaine opuścił 27-go marca Havanę wraz z. 
flotą francuzlią. (T a m ie .)

* Londyn. 6 kwietnia. P. Dizraeli, odpowiadając 
na interpelację stowarzyszenia konstytucvjnebo z 
Manchester, oświadczył, że rząd nie cofnie nigdy pro­
pozycji dotyczącej głosowania opartego na wysokości 
podatków. (T a m ie .)

* P a r y i ,  'i kwietnia. E tendard  zaprzecza pogło­
sce podanej przez dzienniki wiedeńskie o powoła­
niu jakoby księcia de Grammont do Paryża. — Patrie  
pisze: Pogłoski o przedsiębraniu przez Prusy środków 
militarnych, są całkiem błędne; oświadczenia złożone 
przez gabinet berliński z jego własnego natchnienia, 
objaśniły w tym względzie gabinet tuileryjski.—Z po­
wodu obniżenia kursów na dzisiejszej giełdzie, Temps 
wspomina z zastrzeżeniem o pogłosce, że marszałek • 
Mac-Mahon został powołany przez telegraf do Pary­
ża; podług innej pogłoski, miano posłać wczoraj do 
Berlina notę w przedmiocie twierdzy Luksemburga.
( Corr. B ureau .)

* A teny , 5 kwietnia. Ricciotti i Garibaldi, wraz 
ze 150 towarzyszami broni, udali się przez Korfu na- 
powrót do Włoch; powstanie nie otrzymuje już obcych 
posiłków. (T a m ie .)

* Konstantynopol, 6 kwietnia. Serdar Omer-pa- 
sza obejmuje dowództwo naczelne nie w Tessalji, lecz 
na wyspie Kandji. (T a m ie .)

* N ow y-Jork, 5 kwietnia. Obiega pogłoska, że 
jenerał Mejia pobił Escobeda i Celaya. Cesarscy mieli 
opanować napowrót San Luis Potosi. Republikanie 
odstąpili od oblężenia Puebli. ( Cor. H . B .)

* L ondyn, 5 kwietnia. Czterystu grabarzy naję­
tych do kolei żelaznej w Somerstown zaświętowało 
z tego powodu, iż administracja najęła stu grabarzy 
belgickich. Obawiają się zaburzenia. (Cor. H. B .)



sień.-ka zapewne pójdzie, za ich przykładem. Głównego 
kierunku robót podjął się sztaba-kapitan inżenierji Ridel,
pomocnik starszego inżyniera moskiewsko-niżegrodzkiej 
kolei Cała ta  kolej zostanie wykończoną niezawodnie 
na jesień 1868 roku; zamożność spółki i zdolność tech­
nika są rękojmią w tej mierze.

'* ( K o l e j  b a ł  t s k o - ol  wj  o p o 1 s k a). P odług o- 
deskiej niemieckiej gazety 6 marca m iała wyruszyć pier­
wsza lokomotywa z B ałty  do Olwioppla. W krótce ma 
być wyprawiony pociąg na próbę.

* ( L o k o m o t y w y  m o s k i e w s k o - k u r s k i e j  k o ­
l e i  ż e l a z n e j ) .  Ministerstwo komunikacji obstalowało 
lokomotywy dla moskiewsko-kurskiej kolei na fabryce 
Borsiga w Berlinie i Siegla w Wiedniu. U  pierwszego, 
podług kontraktu z dnia 25-gO stycznia 1866 roku, za­
mówiono 30 lokomotyw o ośmiu kołach do pociągów 
towarowych, i 20 towarowo-pasażerskich; drugi kon­
traktem 26 stycznia 1866 r. zobowiązał się dostawić 
18 lokomotyw towarowych ośiniąkołowych, i 8 towaro­
wo-pasażerskich; a, kontraktem 12 kwietnia tegoż roku, 
16 lokomotyw towarowych sześciokołowych. Podług 
dodatkowych umów, ciż fabrykanci m ąją dostarczyć 23 
lokomotyw towarowych ośmiokołowych o sile 500 koni 
każda; 42 sześciokołowych o sile 360 koni, i 28 tow a­
rowo-pasażerskich o sile 250 koni każda; razem 93 lo­
komotyw. Wszystkie te lokomotywy, wynoszące ogro­
mną siłę 33,600 koni, dostawione będą do Petersburga 
na 1 października r. b., a począwszy od października 
r. z. co tydzień przychodzą tu po jednej lub po dwie. 
D la odbioru i próbowania tych lokomotyw wyznaczona 
jest ze strony ministerstwa komisja, która właśnie zaj- 
jnuje się wykonaniem danego sobie polecenie.

* ( S z k o ł a  ż e ń s k a ) .  W  m. Homlu 27 stycznia o- 
tw artą  została szkoła żeńska, w której teraz uczy się 20 
uczennic miejscowych mieszczan i włościan; większej li­
czby nie przyjmują, chociaż wielu gospodarzy pragnie 
oddać swe córki do tej szkoły, bo ograniczone środki 
nie pozwalają na to. Starowiercy także chcą oddawać 
swe córki do tej szkoły, skoro przekonają się o postępie 
nauczania. W szkole tej uczą czytania, pisania i robót 
ręcznych.

* ( W y s t a w a  o b r a z ó w ) .  Odes. Wiest. pisze, że 
w m. Teodozji o tw artą została w tych czasach wystawa 
obrazów pęzla p. Ajwazowskiego. W liczbie tych obra-

I zów najgłówniejszym i  podług twierdzenia samego arty-

Isty najlepszym je st widok wysadzenia w powietrze kla-

Isztoru A rkadionu, mający 3 arsz. 5 wersz. długości, a 2 
ars-z. 12 wersz. szerokości. W ystaw a ta otw arta jest na 
dochód kandjotów; w tymże celu p. Ajwazowski zamie­
rza w piątym i szóstym tygodniu wielkiego postu urzą­
dzić podobną wystawę w Odesie, dokąd uda się osobiś­
cie, a następnie do Petersburga.

* ( C h o l e r a ) .  Kijewlanin ponosi, że w powiecie 
berdyczowskim, gubernji kijowskiej, ukazała się choiera.

* ( P o s e l s t w o  j a p o ń s k i e ) .  Kronsztadzki Wie- 
stnih donosi, że poselstwo japońskie w całym składzie 
zwiedziło 20 m arca Kronsztad. Przybywszy do K ron­
sztadu zrana przez Oranienbaum, poselstwo japońskie 
udało się przedewśzystkiem do klubu marynarki, gdzie 
przyjęte zostało przez p. Tokarewskiego, najstarszego z 
członków' klubu, i zwiedziło następnie uiice i port, gdzie 
przypatrywało się długo z ciekawością ćwiczeniom ar- 
tylerji w strzelaniu i gdzie widziało na dokach M ikoła­
jewskich monitora Perun. Zwiedziwszy następnie forty 
Konstantynowski i Aleksandrowski, japończycy wrócili 
do Kronsztadu, gdzie byli na obiedzie w klubie mary­
narki i zkąd udali się o 7-ej wieczorom napo wrót do P e­
tersburga. t
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* (S praw ca l u k s e m b u r g s k a ) .  Londyn, 5 
kwietnia. Gabinet angielski zawiadomiony został 
przez swojego posła w Hadze, że król holenderski 
zerwał układy co do odstąpienia Luksemburga, a o

. , . w celu niknienia zawikłań międzynarodowych mogli
* ( S p r z e d a ż  k o l e i  ż e l a z n e j  m i k o ł a j e w -  - -■ ' ' Ł - "  pn

s k i e j ) .  Birź. Wied. podają pogłoskę, że baron Stie- 
glitz i p. A baza udają się za granicę w interesie sprze­
daży kolei żelaznej mikołajewskiej.

* ( S z u j s k o - i w a n o w s k a  k o l  ej  ż e l a z n a ) .  Kore­
spondent gazety St. Pet. Wied. p isz .: Oddawna proje-r 
ktow ana kolej, majaca włączyć miasto Szuję do siecń,

— ■  * ■ “ S U

* ( T y d z i e ń  h a n d l o w y ) .  D . 25 marca (b kwiet.)  
Zloźe. Nadzwyczaj złe drogi, a nawet po szosach, spo­

wodowane ostatnią odwilżą p o 1 upadłym dość omity.n 
śniegu, zredukowały dowozy wśzelkiegń ziarna do bci 
dzo malej tylko ilości, skutkiem czego ceny pszenicy tak 
na potrzebę konsumeji miejscowej jako i na raehune 
Wywozowy podniosły się o kop. 25 — 35 na korcu. ' j,J  a
dowozy na drodze żelaznej warszawsko-petersbuigsżiej
w tym tygodniu również znacznie się zmniejszyły. Dro 
ga ta  targowi naszemu dostarcza znaczny kontyngens 
do zaspokojenia potrzeb, przerwa zatem w dowozie przy­
czyniła się również do przewyżki na kop .  30 na koicu, 
płacono do rsr. 5 kop. 4to Jęczmienia geny utrzymały 
się na óawnem stanowisku; płacono rs. 4 k. 65. Owsa 
ceny podniosły się o kop. 15; płacono r.-r. 3 kop. 
Groch cukrowy podniósł się o kop. 60, polny o 30 •,
za pierwszy płacono rsr. 8 kop. 40, za drugi 7 rsr. za 
ko zec. Makuchy przy obecnem podrożeniu ziarna sta­
nowią ważną gałęź paszy dla bydła, ceny również pot 
niosły się, płacono w tygodniu bieżącym za rzepakowe 
rsr. 2 kop. 40, za lniane do rsr. 3 za cent. Okowity ce­
ny postępują za dążnością cen ziarna, ceny podniosły 
się od 3 — 5 kop. na garncu. Cukier. W  bieżącym ty 
godniu ta rg  był ociężały i pośledniejsze gatunki uleg y 
małemu obniżeniu. Płacono za Hermanów rsr. 4 k. 30, 
Ostrów, Oryszew, Guzów i Sanniki po rsr. 4 kop. 20, 
Łyszkowice i Elżbietów po rsr. 4 kop. 12 'fy, Leśmierz 
rsr. 4 na dwumiesięczny termin; M ajerhof rsr. 4 kop. 5; 
Mniszew rsr. 4, Rytwiany rsr. 3 kop. 97 ‘/ 2, wszystko 
za kamień 24 funt. W  interesie produktowym obroty me 
szły na równi z znacznemi dowozami. Konopi przybyło 
w  tygodniu ubiegłym do 10,000 pudów, z których 5,000 
wysłano za granicę, które zakupione zostały po cenie 
rs. 3 kop. 15 do rsr. 3 kop. 60 za pud, reszta zaś po­
została na składzie. L nu  przybyło również wiele; część 
tegoż wysłaną została za granicę, ceny nie uległy zm ia­
nie. W  interesie łoju obroty nieznaczne, fabrykant tu te j­
szy zakupił 50 beczek po cenie rsr. 5 kop. 40 za pud. 
(Gaz. Han.).

* (W .y  p a d k i). W  dniu wczorajszym, Ignacy Ł a­
komy, w służbie za stangreta zostający, przechodząc u- 
licą Dziką, wypadkowym sposobem złamał sobie lewrą 
n0(ję ,—_ W  tymże dniu Weronika Szczeblewska, znajdu­
jąca się na opiece w warszawskiem towarzystwie dobro­
czynności, nagłe zmarła.

* ( D e p u t a c j a  s ł a w i a ń s k a ) .  W  pewnych kół­
kach towarzystwa petersbnrgskicgo wiele mówią o spo- 
dziewarem przybyciu sławiau, udających się na wysta­
wę etnograficzną do Moskwy. P odług gazety Gołos po­
żądani goście mają tu  przybyć w pierwszych dniach ty­
godnia wielkanocnego. Zamiar świetnego, uroczystego, 
przyjacielskiego, a nie urzędowego przyjęcia sławian, 
zyskuje coraz więcej stronników. Podawano są różne 
propozycje, jakie ma być to przyjęcie, stawiane są pyta­
nia o odczytach, koncertach, obiadach i t. d. Niektórzy 
nasi artyści oświadczyli się z chęcią należenia do tego; 
pewny znakomity kompozytor muzyczny zamyśla wystą­
pić z kantatą ułożoną z znanego poematu Chomiakowa. 
W  gronie tutejszych kupców ruskich myśl o spotkaniu 
sławian, jak  słychać, budzi wielkie zajęcie, a między li­
teratam i przyjęta była także z wielką sympatją. Wszy­
stko to rokuje świetne powodzenie, jeżeli tylko nie staną 
na przeszkodzie jakie uboczne okoliczności, niezależne 
od woli ósób. które podjęły się urządzić to przyjaciel­
skie spotkanie. W  razie, jeżeli nie zajdą, takie okolicz­
ności, P etersburg  bez wątpienia w ciągu świąt wielka­
nocnych dozna jtdnej z tych chwil, które nie łatw o się 
zapominają, skutkiem przyjemnych wrażeń, jakie pozo­
stawiają. Gazeta Moskwa wnosi także uroczyste przy­
jęcie sławian i w tej stolicy.

* ( P r z y m u s o w a  s p r z e d a ż ) .  Wilen. liiest. cią­
gle zamieszcza statystyczne wykazy dóbr w północno- 
zachodnim kraju, ulegających przymusowej sprzedaży.

w cem manienia zawiaicm t , T
cych wyniknąć z okoliczności tego odstąpienia. ( p.

bCl* ( K w e s t i a  l u k s e m b u r g s k a ) .  Londyn, 
6 kwietnia. Na wczorajszem posiedzeniuizby pm a 
lord Stanley oświadczył, że król hołendeirsk j 
skłonny do odstąpienia wielkiego t o j g j a  1 ? . jj
buraskiego za wynagrodzeniem piemężnem, jeżeli 
•Prusy przystaną na to Prusy upraszały rząd angiel 
ski ażeby ten ostatni odradził królowi holenderskie 

. - , - -  -  r  ’ d n i e n i e  Luksemburga. Rząd angielski odpo-tej kolei będzie następujący: od szujsko-iwanowskiej stacji piu oastąp i ,  <•„ r,tp m nie mieć mieisea hp?
na drodze niżegrodzkiej, to jest, od połowy prawie dro- 1

dróg żelaznych europejskich, 
wiosnę 1867 roku; jfest to już zdecydowane.

wiedział, że odstąpienie to nie może mieć miejsca bez 
— - - ,  - \ , i • -• ./rmdv mocarstw które podpisały traktat z r. 1839;

gi Z Moskwy do Niżegrodu (410 wiorst) kolej ta poj- atoli n i e  jest pewnym, czy gwarancje tego
traktatu mogą być zastosowane do niniejszego wy­
padku. Lord Stanley powiada w końcu, że dowie­
dział się następnie, iż układy w przedmiocie odstą­

pienia wielkiego księztwa luksemburgskiego zostały

dzie do m iasta Szui (około 60 wiorst), a ztąd, załamu 
ją c  się prawie pod kątem prostym ku północno-zacho-1 
dowi na Wozniesieńską osadę (około 30 wiorst); zatem 
długość tej kolei wyniesie około 90 wiorst. Mosty i bu- c e n n e g o
d„w l. b e d , drewniane. O byw atel. f c  ‘c i  . { h m .  W  M L )
bezpłatnie grunta pod stację i foksal, a osada Wozme .

* (P>il r e f o r m y ) .  Londyn, 5 kwietnia. Po­
dług depeszy podanej przez Corr. Hav. But., na 
ineetingii, w którym wzięło udział 254 członków li­
beralnych izby gmin, p. Gladstone oświadczył się na 
korzyść bilu reformy, złożonego przez rząd, wraz 
z proponowanemi zmianami, mianowicie: że najniższe 
komorne, mające stanowić census wyborcze, wynosić 
będzie 5 fun. ster., niżej którego lokatorowie jakiego­
kolwiek domu będą obliczani wraz z właścicielem co 
do wysokości taksy i nie będą mieć osobnego 
głosu. -  Morning H erald  donosi, że rząd sprzeciwi 
się propozycji przyjętej przez meeting liberalnych 
i że uważać będzie takową jako wotum nieufności.

A u s tr ia
* (S ejm  czes k i ) .  Praga, 6 kwietnia. W dalszym 

ciągu dzisiejszego posiedzenia sejmu czeskiego, wiel­
ki "marszałek krajowy zakomunikował niektóre pro­
pozycje. Dr. Edward Gregr oświadczył: Pomimo u- 
siłswań ze strony rządu, kilku deputowanych czes­
kich znajduje się jeszcze w sejmie, i z tego powodu 
byłoby stósownem, ażeby wielki marszałek krajowy 
powtórzył po czesku to, co powiedział poprzednio po 
niemiecku. Zastępca marszałka krajowego opowiada 
po czesku treść komunikacij złożonych przez wiel­
kiego marszałka krajowego. Dep. Zeithammer robi 
uwagę, że treść ta jest za krótka, albowiem wielki 
marszałek krajowy powiedział więcej; sekretarz 
Schmidt zaczyczna powtarzać po czesku to, co powie­
dział wielki marszałek. (Wrzawa w środku). Dep. 
Klaudy powiada: Niegodnem jest, ażeby to, co sam 
wielki marszałek zakomunikował niemcom, powtó­
rzone zostało czechom tylko przez sekretarza; .pro­
ponuje on założenie przeciw temu protestu. Deput. 
Steffens (niemiec) chce przemawiać, lecz Rieger za­
pytuje, czy mowa Steffensa jest na porządku dzien­
nym. Na to Steffens odpowiada: Niemcom służy, tak 
samo jak i czechom, prawo przemawiania. Wielki 
marszałek oświadcza, że prawo przemawiania służy 
wszystkim deputowanym, i udziela deput. Steffenso- 
wi głos. Steffens powiada: Na poprzednich sesjach 
czesi nie wymagali nigdy, ażeby wielki marszałek po­
wtarzał po czesku to wszystko, co mówił po niemie­
cku, albowiem przyszło by mu to z trudnością. Zeit­
hammer powiada: Jeżeli zezwoliliśmy na to, pocho­
dziło to z naszej własnej woli. Przyszedł teraz czas, 
w którym powinniśmy bronić naszych praw. W ielki 
marszałek oświadcza: Jest to kwestja formy, i na po­
przednich sesjach bywało tak samo jak dziś; postara 
się on atoli o to, ażeby zastępca jego tłómaczył do­
słownie na -język czeski jego komunikacje.— Nastę- 
puje-sprawdzanie wyborów. (Corr. Bureau).

* (S e jm  m o r a w s k i ) .  Brno  (Briinn), 6 kwie­
tnia. Marszałek krajowy hr. Dubsky otworzył dziś 
posiedzenia sejmu morawskiego trzykrotnym okrzy­
kiem „Niech żyje!” i „Slava” na cześć cesarza. Na­
miestnik odczytał list własnoręczny cesarza, z daty 
3-go b. m., do prezesą ministrów, w przedmiocie we­
zwania sejmu do posłania^ deputowanych do rady 
państwa, przyczem zapowiedziane jest rozszerzenie 
autonomji krajowej, o ile na to pozwoli bezpieczeń­
stwo i potęga ogółu monarchji. Zatwierdzono nastę­
pnie bez oporu 85 wyborów. (Tamie).

* (Sejm  k r a i ń s k i ) .  JJublań (Łajbach), 6 kwie­
tnia. Sejm kraiński otwarty został o godzinie 10-ej 
przed południem. Namiestnik odczytał list własnorę­
czny cesarza wśród głośnych okrzyków „Slava.“ Mar­
szałek krajowy proponuje, ażeby wybory do rady pań­
stwa rozpoczęły się w poniedziałek. Bleiweis stawia 
naglący wniosek, ażeby po sprawdzeniu wyborów, 
przystąpić dziś jeszcze do wyboru deputowanych do 
rady państwa i członków komisji krajowej. Po żywych 
rozprawach, wniosek Bleiweisa przyjęty zostaje przy 
głosowaniu imiennem 22-ma głosami przeciw 14 
Wszystkie wybory zostały zatwierdzone; wybór 
atoli Adelsberga został unieważniony, sprawdzenie 
zaś wyboru w Neustadtl odroczono na późrief 
Nastąpiła przerwa w posiedzeniu, która trwała od g! 
1 / 2 do 4-ej po południu. -  Na posiedzeniu po połu- 
łudmowem wybrani zostali do rady państwa: z kurii 
włascicieą wielkich posiadłości ziemskich hr. Coroni- 
m, z kurji miast Dr. Klun i Dr. Toman, i z kurji gmin 
wiejs ich hr. Barbo, Sweteci Pintar. Do komisji kra­
jowej wybrani zostali: Dr. Bleiweis, Dr. Gosta, Dr. 
Ionian i Kromer, oraz na zastępców: Swetec, Piotr 
Koster, proboszcz Kos i Rudesz. Posiedzenie zam­
knięte zostało wśród pełnych zapału okrzyków „Sla- 
va-‘ i „Niech żyje,“ wydawanych na cześć cesarza. 
(Tam ie).

b ra n e j  a.
* (W. k s i ę z t w o  l u k s e m b u r g s k i e ) .  

Biuro Reutera podaje d e p e s z ę  telegraficzną z Lon­
dynu, datowaną 5-go b. m. i donoszącą, że rzą
cuzki nie przestaje brać Pod rozw^ f |ncJ eSRZąd ten 
pienia L uksem burga na rzecz



wynurza przekonanie, że przyrzeczenia porobione, 
przez króla holenderskiego są, zbyt obowiązujące, 
ażeby mógł on cofnąć takowe bez przyzwolenia 
Francji.

Niderlandy.
* ( K w e s t j  a L i m b u r g  a). Haga, 5 kwietnia. 

W  depeszy posła holenderskiego w Berlinie, o której 
minister spraw zagranicznych wspomniał dziś w izbie 
drugiej, powiedziano: „Rr. Bismarck, będąc zapytany 
dziś przeze mnie, upoważnił mhie do oświadczenia w 
jego imieniu, że rząd pruski uważa Limburg jako 
całkiem zwolniony od wszelkich węzłów politycznych 
z Niemcami, i że gotów jest stwierdzić to wkrótce 
w jakimkolwiek dokumencie urzędowym, pomimo, że 
po uchwale parlamentu półuocno-niemieckiego, uwa­
ża tę formalność za zbyteczną.” ( Corr. Hav. B u l )

Port,ug-alja.
* ( S p o k o j n o ś ć ) .  Wiadomo, że kortezy znaczną 

większością głosów przyjęły i zatwierdziły projekta 
podatków w Portugalji. W skutek tej uchwały wyni­
kły z Lizbonie i w Oporto manifestacje ludowe; ale po 
meetingu z d. 24 marca odbytym w Lizbonie, ludność 
powróciła do porządku i najmniejszego nigdzie nie 
było zaburzenia Donoszono przy tej sposobności, że 
podróż króla portugalskiego do Iliszpanji i Francji 
została odroczoną dla tego, iż ojciec jego, król F er­
dynand, odmówił przyjęcia na siebie rejenci i na czas 
nieobecności młodego monarchy Depesza prywatna 
z Lizbony zaprzecza jak naj uroczyściej tej ostatniej 
pogłosce. {La Fr.)

Prusy!
* ( Z j a z d  m o n a r c h ó w ) .  Borsen Z. dono- 

-si, że' p. Benedetti przy niedawnem widzeniu się 
z ]). Bismarckiem wyraził przed nim życzenie i na­
dzieję cesarza Napoleona, iż podczas wystawę zjadą 
do Paryża monarchowie, a mianowicie król Wilhelm, 
dla załatwienia w skuteczny sposób przez osobiste 
objaśnienia, istniejących nieporozumień. {La Fr.)

Turcja.
* ( P o w s t a n i e  k a n d j o t k i e ) .  Podług depeszy 

z Korfu z 4 -go b. m., po trzydniowej bitwie w Aghia- 
Basilios, 3,000 powstańców pobiło turków i odparło 
ich aż do posterunków pód Rethymno. Hadżi-Michae- 
lis odniósł znowu 2-go b. m. zwycięztwo nad turka-
mi w pobliżu Kanei. (Gorr. Hav. Bul.)

    ■■ • : — —
i. .,ea..pc-ud®aoja Dziennika Warszawskiego.

Paryż, 3 k w ie te ia .
Mowa hr. Bismarcka.—P . Rouher. -M arsza łek  Niel. —W y­

stawa.—Ksiądz Żuliński.
Powiadają, że mowa hr. Bismarcka jest arcydzie­

łem ironii.' Tymczasem p. Vast Virneux, którego je- 
/ den z przodków był gubernatorem Luksemburga,
' przywiózł tu klucze twierdzy i doięczył je p. Rouhe- 

rowi. Lecz uspokójcie się, klucze te bowiem mają na 
sobie herb Ludwika XIV i stanowią jedynie pamiątkę 
historyczną, domyślać się bowiem można, że hr. Bi­
smarck, nieznalazłszy tych kluczów, kazał dać inny 
zamek.

Liczba malkontentów, a nawet rzekłbym osób ska­
zanych na ostracyzm przez p. Rouher’a, zwiększa się 
z każdym dniem. Hr. Walewski przyłączył się do 
malkontentów, jakimi są pp. Drouyn de Lhuys, 
Fould, Chasseloup-Laubat, których poświęcono dla p. 
Rouher’a. Lecz nie dość pa. tern: książę Napoleon o- 
puścił także na jakiś czas Paryż; zwrócono powsze­
chnie uwagę na to, że nie chciał on nawet znajdować 
się na otwarciu wystawy powszechnej.

Jeżeli p. Rouber jest dyktatorem, to podziela swą 
dyktaturę z marszałkiem Niel, aż do chwili w której 
zostanie także ministrem wojny, obok zachowania 
wszystkich dotychczasowych swych godności. Co po­
rabia małszałek Niel? Będąc głuchym na wszystkie 
protestacje przeciw reorganizacji armji, chce on do­
prowadzić skład armji francuzk;ej do wysokości 
1,400.000 ludzi. Odrzuca on rady życzliwe dawane 

I przez jenerała Trochu i innych jenerałów francuzkich, 
* którzy nie chcą nowego projektu do prawa. Co ztąd 

wyniknie?..
Wystawa powszechna nie ma najmniejszego powo­

dzenia; bardzo mało osób zwiedza ją, co pochodzi ze 
zbyt wygórowanych cen wejścia.

Wbrew temu co poprzednio donosiłem, prawd* jest, 
że „stowarzyszenie dobrowolnych kontrybuentów” 
przeznaczyło fundusze dla młodych emigrantów, po­
bierających nauki w szkole St. Cyr. Lecz zamiast 
bezpośredniego doręczenia tych funduszów, stowa­
rzyszenie pomienione udało się do pośrednictwa księ­
dza Żulińskiego, członka komitetu reprezentacyjnego. 
Udano się do tego niezbyt skrupulatnego księdza, 
który oświadczył, że otrzymał rzeczywiście fundusze, 
lecz że nie chciał o nich wspominać. Ksiądz Żuliński 
iest wzorowym kasjerem, który nie zapisuje ani przy­
chodu ani rozchodu, tajemnica bowiem jest wielce 
dla tego dogodną. -3T*

Kolej żelazna Mikołajewska.
Z powodu kwestji oddania (koncesji) kolei żelaznej 

Mikołajewskiej do eksploatacji prywatnej kompanji, 
Siew. Pocz. podaje następujący artykuł komuniko­
wany:

„Nagląca potrzeba o ile można najszybszego zbu­
dowania rozległej sieci kolei żelaznych w Rosji jest 
niewątpliwa. Nietylko usunięcie ważnych finanso­
wych i ekonomicznych trudności, lecz i sama polity­
czna potęga państwa jest w bezpośredniej zależności 
od bezzwłocznego urzeczywistnienia kolei żelaznych.

Wszystkie spodziewane dobroczynne następstwa 
zbudowania kolei żelaznych, głęboko wkorzeniły się 
w przekonanie narodowe; ze swej strony rząd ponosił 
i ponosi dla ich urzeczywistnienia ogromne ofiary.

Na koleje żelazne w ciągu ostatnich lat, użyto oko­
ło 120 miljonów rsr., w kształcie wypłat udzielonych 
rękojmij, w kształcie zapomog i innych ulg. i na wy­
datki budowanych przez rząd kolei; w tej liczbie na 
budowę nowych kolei żelaznych w ciągu ostatnich 
dwóch lat, wydał skarb państwa przeszło 45 miljonów, 
według budżetu zaś na 1867 r. wyasygnowano prze­
szło 25 miljonów rsr.

Konieczność zmusiła rząd do trzymania się czaso­
wo systemu, który wymaga tak ogromnych nakładów 
ze strony skarbu państwa. Niezawodnie, nie można 
uznać za zdrową politykę finansową wszelkie powię­
kszenie majątku rządowego kosztem stale wzrastają­
cego długu państwa. Dla tego wszystkie europejskie 
rządy unikały budowania kolei żelaznych kosztem 
skarbu, ale dawały zapomogi prywatnym stowarzy­
szeniom, jako rękojmje czystego dochodu, subsydja 
i t. p. Tym sposobem tylko % wszystkich kolei ist­
niejących w Europie weszła do składu majątków rzâ - 
dowych, a % zbudowane są i eksploatują się przez 
towarzystwa prywatne.

Nie dotykając ekonomicznych rezultatów rządowych 
kolei żelaznych i porównania ich z prywatnemi, pod 
względem ich budowy i eksploatacji, lecz ograniczając 
się jedynie na roztrząśnięciu pytania o środkach fi­
nansowych, nie można nie przyznać, że system rę­
kojmij najmniej jest uciążliwy dla skarbu państwa, od 
którego nie jest wymagana wypłata kapitału, lecz za­
pewnienie pewnego procentu po ukończeniu budującej 
się kolei. Od tego systemu, rząd musiał odstąpić co 
do najważniejszej z naszych kolei, to jest południo­
wej, ponieważ udzielone na tę linję z jej gałęźmi 
koncesje nie doszły do skutku.

Tymczasem lata przechodziły, potrzeba zbudowa­
nia szczególniej linji południowej stała się, tak nagłą, 
że pomimo ogromnych trudności dla skarbu państwa, 
w maju i grudniu 1864 r. Najwyżej rozkazano budo­
wać kolej żelazną kosztem skarbu, od Moskwy do Kur- 
ska i Kijowa i od Odesy do Charkowa; na wiosnę 1866 
r. przystąpiono do budowy tymże kosztem kijowsko- 
bałtskiej linji.

Według wszelkich wiadomości, wszędzie roboty szły 
pomyślnie i sprawa zbudowania tych linij szybko po­
szła naprzód. Chociaż teraz otwrarte są dla ruchu, tyl­
ko sekcje: od Moskwy do Sierpuchowa i od Odessy do 
Bałty z gałęzią do stacji Razdielnaja na Dniestrze, 
lecz z końcem 1867 r. mają być otwarte jeszcze zna­
czne sekcje od Sierpuchowa do Orła i od Bałty do Je- 
lisawetgradu.

Z drugiej strony, do tego samego czasu, ogólna 
suma nakładu kapitałów skarbu państwa na budowę 
tych dróg, dojdzie do 70 milonów rsr., a tymczasem na 
ukończenie już rozpoczętych i budowę niektórych in­
nych najważniejszych linij, potrzeba będzie ze strony 
skarbu państwa, według przybliżanego obrachowania, 
nie mniej 30 milionów rsr. rocznie, w ciągu kilku lat, 
oprocz zamierzonych na wydatki w roku bieżącym. 
Te znaczne sumy powinny być zawczasu przysposo­
bione, dla tego, że wszelka zvvłoka w otwieranych 
kredytach, oddaliłaby ukończenie rozpoczętych linij, 
z jawnym uszczerbkiem skarbu i ekonomicznego roz­
woju państwa

Przy takich okolicznościach, rząd musiał zwrócić 
się do wyszukania sposobu wyciągnięcia z istniejących 
już rządowych kolei żelaznych, koniecznych środków 
do dalszego ich budowania. Stopniowem zbywaniem 
całych linij, lub zbudowanych już sekcij, nabywa się 
zupełna możność czynnie prowadzić dalej roboty, jak 
przez inżynierów rządowych, tak i innemi sposobami, 
kosztem skarbu lub przv jego pomocy.

Koleje żelazne rządowe, nie będą stałym, konsolido­
wanym majątkiem państwa, ale powinny utworzyć z 
siebie oddzielny fundusz, z specjalnem przeznacze­
niem dalszego, niezachwianego rozprzestrzenienia ko­
lei żelaznych.

Takim sposobem jedne i też same włożone dotąd 
rządowe kapitały, mogą stopniowo kilkakrotnie być 
realizowane i na nowo włożone na innych linjach, w 
dobroczynnym celu szybkiego zbudowania głównej 
sieci, kosztem skarbu lub z jego pomocą.

Prz eehodząc teraz do sposobu wykonania tego sy­
stemu, należy wyrazić wprost, że w obecnym czasie, 
tylko zbycie Mikołajewskiej kolei żelaznej, może po­
łożyć trwałą i rozległą podstawę do utworzenia oso­
bnego funduszu budowy kolei żelaznych.

Ruch na Mikołajewskiej kolei żelaznej odbywa się 
już lat piętnaście i doszedł w ostatnich czasach do 
bardzo znacznego rozwoju, kiedy tymczasem inne li- 
nje rządowe jeszcze nie są ukończone, a nie wielkie 
zbudowane sekcje nie mogłyby być zbywane w obe- 
cnem ich położeniu bez jawnego uszczerbku dla skar­
bu. Nawet po ukończeniu linij, rezultaty ruchu w 
pierwszych latach rzadko bywają zadawałniające, a 
kapitaliści nabywając kolej żelazną od rządu, mogą 
opierać swe obrachowania tylko na jej dochodach.

Tymczasem pod względem znaczaości ogólnego 
dochodu, kolej Mikołajewska od kilku lat zajmuje je ­
dno z pierwszych miejsc pomiędzy kolejami żelazne­
mu stałego lądu Europy.

W 1863 r. Mikołajewska kolej żelazna była piąta 
pod względem ogólnego dochodu na wiorstę; ale od­
tąd z rozprzestrzenieniem naszej sieci kolei żelaznych, 
szczególnie w gubernjach centralnych, handlowe zna­
czenie Moskwy ogromnie się powiększyło, a ,zarazem 
i ruch po kolei, stanowiącej łącznik dwóch stolic. 
W ciągu czterech lat, ogólny dochód powiększył się 
od 16,000 rsr. do 20,0110 rsr. na wiorstę, i teraz Mi­
kołajewska kolej żelazna zajmuje drugie miejsce na 
lądzie stałym Europy, ustępując pierwszeństwo tylko 
jednej linji fraficuzkiej od Paryża do morza Śródzie­
mnego.

Takie pierwszorzędne zuacźenieMikołajewskiej ko­
lei, oparte na stale wzrastającym ruchu, daje niewąt­
pliwą pewność uzyskania znacznej sumy, za pomocą 
zbycia jej na 85 lat. Kapitaliści, doświadczeni w spra­
wach kolei żelaznych, łatwo pojmą, ile powinno po­
zostać czystego dochodu, z regularnej i ekonomicznej 
eksploatacji podobnej linji.

Dla tego, nie przesądzając kwestji ceny, która mo­
głaby ostatecznie określić się przy zbyciu kolei Miko­
łajewskiej, można jednak teraz powiedzieć z pewno­
ścią, że uzyskana za nią suma, da skarbowi państwa 
zupełną mopość, bez zwłoki robić wszystkie potrze­
bne wydatki na czynne budowa- ie kolei żelaznych, 
tak zą pomocą inżynierów rządowych, jak innemi 
sposobami, kosztem rządu lub przy jego pomocy. Su­
ma otrzymana za kolej mającą 604 wiorsty, będzie 
niewątpliwie wystarczała na zbudowanie najkonie­
czniejszych linij, na przestrzeni przeszło 1,200 wiorst; 
tym sposobem każda wiorsta zamienia się przynaj­
mniej na dwie wiorsty nowej, pożytecznej, przynoszą­
cej dochód kolei. Przy tern skarb pozbawia się tylko 
czystego i stosunkowo bardzo niewielkiego dochodu 
z kolei Mikołajewskiej, lecz dla państwa, całe jej po­
żyteczne znaczenie nie tylko w zupełności będzie za­
chowane pod względem politycznym i wojennym, ale 
jeszcze pod ’względem handlowym i przemysłowym 
stopniowo będzie się rozwijało i wzmagało

Pomimo oczywistej ważności celu zbycia kolei żela­
znej Mikołajewskiej, środek ten wzbudził i ciągle 
wzbudza w towarzystwie różne tłumaczenia i sądy, 
niezgodne z rzeczy wistem jego znaczeniem. Pomiędzy 
innemi wskazują na to, że nie można wypuścić z rąk 
rządu linji łączącej dwie stolice, ważnej pod wzglę­
dem politycznym i wojskowym, a również, ii z powo­
du wyjątkowego położenia kolei żelaznej Mikołajew­
skiej można spodziewać się w przyszłości znacznego 
powiększenia z niej dochodów, a dli tego nie należy 
oddawać osobom prywatnym zoacznych korzyści, j a ­
kie powinien otrzymać skarb.

Obecnie może być przyjęte za aksiomat, że każda 
kolej żelazna należąca do prywatuej kompanji, pod 
każdym względem stanowi takie same narzędzie dla 
rządu, jak i kolej rządowa. Doświadczenie lat osta­
tnich dowiodło to bezspornie; w czasie wojny włoskiej 
1859 r., armja austrjacka, wszystkie jej ciężary i pro­
wiant, bez przeszkody przewożone były po kolei żela­
znej z Wiednia do Trjestu, należącej do francuzkiej 
kompanji, tylko austrjacki komisarz rządowy, był wy­
znaczony w ciągu trzech miesięcy czasowym jej za­
rządcą. Podczas polskiego powstania, warszawska 
kolej okazała niewątpliwie naj rzeczy wistszy pożytek; 
przytem uznane było za dostateczne, naznaczenie na­
czelników wojennych w niektórych sekcjach. Nako- 
niec ostatnia wojna w Niemczech oczywiście dowio­
dła, że pod względem politycznym i wojskowym, nie 
może być najmniejszej różnicy pomiędzy kolejami 
prywatnemi a rządowemi: na wszystkich jednakowo 
przewożono wojsko i ciężary wojskowe; tabor rucho­
my z jednej linji przenoszony był na drugą w miarę 
konieczności, i w ogóle zarządy prywatnych kompanij,

; bez oporu zawsze spełniały wymagania naczelników 
wojennych.

Przechodząc od przykładów z historji wojskowej 
ostatnich lat, do wiadomości statystycznych, okazuje
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djan zaehodaich, 2 z wysp sandwichskich, jeden grek, 
jeden Hiszpan i jeden chińczyk.

P K Z F W  <» > N 1 K  W  A l i S Z A W S K ;

się że tylko same Prusy mają około % części kolej 
żelaznych rządowych, a y . należy do kompanij pry­
watnych; Anglja zaś, Francja i Austrja (łącznie do 
do 40,000 wiorst), nie mają ani jednej wiorsty kolei 
rządowej. Tymczasem rządy tych państw nie spoty­
kały z tego powodu najmniejszej trudności w wyko­
naniu swych zamiarów, dla tego, że ustawy nadane 
kornpanjom prywatnym, bardzo określenie wkładały 
na nie różne obowiązki względem wymagań rządu w 
ogólności i przewożenia wojsk w szczególności.

W obec szczególnie wzrastającego ruchu na kolei 
żelaznej Mikołajewskiej, niezawodnie należy spodzie­
wać się powiększenia jej opółowego dochodu. N iem o­
żna z pewnością powiedzieć, aby czysty dochód wzno­
sił się w takiej samej mierze, jeżeli kolej zostanie w 
rękach rządu, który natenczas miałby przed sobą no­
we nakłady na ulepszenie kolei i powiększenie rucho­
mego taboru.

Nieograniczając się na samem przedwczesnem są­
dzeniu o korzystności lub niekorzystności, w obecnej 
chwili, zbycia kolei Mikołajewskiej, w towarzystwie i 
w druku dają się słyszyć głosy, wyrążające obawy, że 
główne dzwono naszego szynowego łańcucha, może 
przejść w ręce cudzoziemców i postawić Rosję w za­
leżności od nich, co do przedmiotu tak  ważnego dla 
niej pod względem ekonomicznym i politycznym. Po­
dobne obawy oparte są widocznie r.a nieporozumie­
niach. Eksploatacja kolei żelaznej ustąpionej przez ^ Podr ó-ni pociagiem tym „dający się, przy­
rząd  kompanji prywatnej, niczem Się me rożni od , do Sosnowic o god. 9 wieczór, a do Wrocławia
eksploatacji kolei zbudowanej przez same kompanje ; J ■1 .. 1 - 1  . 1 / 1 1 '   ̂ | O 2f. 1 Z 111 • IZ ItlllO.
na mocy koncesji udzielonej przez rząd. Główne wa- -  Nj. 2 hodzi z Koluszek 0 godz. 2 min. 35,
runki zabezpieczające interesa państwa od możliwych a d Łodzi 0 dz. 3 m> 32. P ; ciag ten łączy
targan się na me ze strony intcresow prywatnych o- / J KolufJzkach . ; 03ob m drogi żelaznej
wnomierme obowiązujące są  tak d a  jednych ja k  dm -  . ^ d e ń s k ie j ,“wychodzącym z Sosnowic o
drugich. Udział kajntalistow dla utworzenia kajutalu . v  ,y, , . , • i i • • ■ nd „ godz. 7 m. ou rano. Podrozm  pociągiem Nr 1 przyóy-na nabycie gotowej kolei, mczein me rożni się oa u * Tr„i„E,-]. „ „ a i
działu osób składających kapitał przeznaczony na bu- j  Koluszeko godz. 1 m. 20 łącza s ę z tymże
dowę nowej linji. Prawa i obowiązki ich co do eks- f Poc,f f “ . 'd.™*L zelazneJ warszawsko - wiedeńskiej, i
ploatacji kolei żelaznych, są zupełnie jednakowe. d W.V o godzone o minut 38 per p o - ,

J J  ; łudmu, a do A leksandrow a o godzinie
W ogóle kompanje akcjonarjuszów, tworzące kapi- i ozorem. 

ta ł  składkowy za pomocą wypuszczenia bezimien- : 
nych akcij lub obligacij, nigdy nie mogą przywłaszczać j 
sobie jakiegokolwiek wyłącznego narodowego chara- i

* ( P r e l e k c j  aj. W przyszły czwartek, t.j. 30 m ar­
ca (11 kwietnia) o godzinie 8 l/ 2 wieczorem, profesor dr 
Hoyer, mieć będzie prelekcję w towarzystwie ,.Ilarrno- 
nja’ dla członków tegoż „o złudzeniu zmysłów.”

1 * Kr. 393 T yg o d n ika  I l lu s tr  owanego, wyszedł z druku i za- 
wiiera:—Stanisław Piłat (z drzew)—Kronika tygodniowa,-  
Kwestarze (d zrew.) -  Obrazy z życia i natury (z 2 drzew, dok.) 
—Ludwik Pauczykowski (z drzew.:—Wrażenia z pooróży 
(dok-1 Kronika bibliograficzna.— Korespondencja.—Antoni 
Oleszczyński (d. c.)—Przegląd polityki zagranicznej.—He­
leną, p. (c. d.)—Nr. 222 W ęd ro w ca ,  wyszedł z druku i zawiera: 
—Źródła Nilu, dziennik podróży i odkrych kapitana Speke. 
1880—1863 (z 3 drzew.)—Paryska trup arnia (morguet (ż 
drzew. — Dwórksiążęcy, powieść E. Guinot, (dok ) E le­
ktryczność i jej techniczne zastosowania Iz  drzew.)—Wyna­
lazek druku (dok., z drzew.)—Wyszły także:—Poszyt I (za 
Styczeń P rzeglądu T echn icznego . — Zeszyt II (za luty) E ko n o m i­
s ty .—  Nr. 40 G azety  le ka rsk ie j.  — Nr 14 T y g o d n ika  lekarskiego. 
— Nr. \ 4: P rzeg lądu  TygodnioW ego  t  r. 14 Z o r z y 1 i Nr. 14 G a ­
zety rolniczej.

Kolej F abryczno-Ł odzka.
Pociąg Nr 1, wychodzi z Łodzi o godz. 12 min. 23, 

przybywa do Koluszek o godz. 1-m. 10; i tam spotyka 
się z pociągiem osobowym drogi żelaznej warszawsko-

!l:oleją ?c:. ;•w-trab.-warsc. przyjechało osób 182, wyje­
chało os.ib 124; — koleją żel. warsz.-teresp. przyjechało 

'  wób 106, wyjechało 94; -  w ogóle przyjechało r>«óh 
984, w tej liczbie zzauranicy 76: wyjech ło 859. w 

te; liczbie za granicę 47.

Dnia 27 (8) b. mi. chorych w 8-:. 
talach; przybyło 37, wyzdrowiało 34 
zostało 1889 (mężczyzn 8 2 9 ,kobiet 1060/' 
talu starozakonnych mężczyzn 180, kobiet ł§ 9

cywilnych szpi- 
umarło 9, po- 

lieti ’* szpi-

06. » '
dn ia  2 1  marca ( 8  kw ie tn ia ) 18 87

-ODZA-j P&ODUKTO %

Pszenica Waga 
Żyto „
Jęczmień ’.
Owies . .
Groch polny . 
Kartoria.
Pjid siana od k. — 

Doteoty:

240
2.30

..tó aro!
7 35 
4  80 
4  50 
3 30

8 20 
5 25 
4 80 
3.45

2:25
-25.45 Pud słomy od k.

Pszenicy 250; ży ta  300; Jęczmienia 200; 
O w sa 600 korcy. 1 

W iadro okowity od rs. 3 k. 72 ]/ 2 do rs. 3 I .  78 Va
Garniec d rsr. 1 kop. 21 do rsr. 1 ko.:. 23.

KUBS O lEIiUY  W A RSZA W ,SW E.). 
dnia  2 7 Marca (8 Kwietnia) 1867 r.

MONETY.

P ó ł-Im perja ły  K osrjsk io .....................
D ukaty  H olendersk ie  nowe w ażne .
Frydrychftdory P ru sk ie  ........
P ru sk i K iiruut za 100 ta l ...................

P A P IE R Y .
V?bea w artości kuponu).

7 minut, 20 wie

Warsieawa,
t*a 6 9  K w ietnia).

K a l e n d a r z
10 kw ietnia,— św. Ezechiela pror. S łoń -f

kteru: prawo udziału w przedsiębierstwie nabywa się j 
przez kupienie papierów, swobodnie obiegających na | 
targach pieniężnych, zupełnie dostępnych dla wszy- | 
stkich rosjan i cudzoziemców. N ikt zatem nie może j \y 0 środę
przeszkodzić uczestniczeniu ruskich kapitalistów we i C(S wgch. o godz. 5 min. 17; ?aeh. o godz. 6 min. 47.
wczystkich korzyściach posiadania nabytej od rządu j ^  czwartek } i kwielnia> _ św. Leona pap._ s ło ń
Mikołajewskiej kolei żelaznej. j ce wsch o godk - mjn 15; zach H g0(k- 6 min. 49.

Jeżeli doświadczenie wykazało pewne niedogodno-; __
scj. budowania w Rosji kolei żelaznych przez zagra- j
niczne kompanje i zagranicznych inżynierów, to toż j ; o . . p o g o d y ,
samo doświadczenie świadczj', że udział cudzoziein-j i>z«* * nun -t- 8 !,o H. <T7.7ń;:«7'ż:rr" l-ITti,:7..
ców przy należytej kontroli rządowej, nie pociąga za 
sobą żadnych szkodliwych następstw; warszawska i 
niżegrodzka koleje, będąc w posiadaniu głównego to­
warzystwa Kolei żelaznych, którego akcje w znacznej 
ilości znajdują się za granicą, zarządzane są bez u- 
szczerbku dla politycznych i ekonomicznych intere­
sów państwa.

Utworzenie specjalnego, że tak  powiemy, obroto­
wego dla budowania kolei żelaznych funduszu, nieza­
leżnego od wszelkich ewentualności i bieżących po­
trzeb państwa, uważane je st przez rząd za najpe­
wniejszy środek ukończenia rozpoczętych linij i zbu­
dowania nowych potrzebnych kolei żelaznych. Osią­
gnięcie tego celu, niewątpliwie nie może być oboję- 
tnem każdemu istotnie pojmującemu, rzeczywiste po­
trzeby Rosji.”

• .

Obligi Skarbu  r,a rs. 100..............................
Bilety S karbu  K ról. Pol. xa rs. 100...  .......................
Obligacje Cząstk. a r. 1835 po /.bp. &oo t& s z tu k ę . . .  
C ertyfikaty B auku  na Ob ig . lii A  po alp.

i 500 za sz tu k ę ........................................................
£ r.it. B po slp. ‘200 za sztuką * ku. .*nem......................
! „ „ „ bez X u pou u     ............ ..
I L isty Zastav»uo 11I-go O kresu  Serii 1-ej za re. 100..
| L isty  Zastaw ue IH -go  O kresu S er;i O-ej za rs. 100*)
■ L isty  likw idacyjne za rs. 1.00*).........................................
) Dowody Kom. Centr. L ikw id . za rs. lut) t ts ..............
i 5 pożyczka rossyj. S tig litz a  z r. 1S54 za rs. 100.........
I (j pożyczka rossyj. S tig litz a  z r. 1S5Ó za rs. 100.........
| Biloty Banku Ces. Res. z r. i860, rr. rs. 100...............
j M etaliki L utow e za rs . 10U.................................................
I „ S ierpniow e za rs. 100...........................................

R osyjska pożycz, p rew . z 186.5 rs. 100................ ............
r  „ „  1866 ,. 100..  ......................

A kcje Głównego Tow arzystw a Rosyjskiego d róg że­
laznych rs. 126................................ ................................

O bligacje G łów n. Tow. Ros. Dróg Żel. po tru.uk 2000
za rs. 100. . . ............................... ..........

A kcje D rogi Ż e l.. W ar.-W ied. /.a aztuky.
O bligacje l)rog i Żel. W arsa.-W ied. po frank . 500'źa

sz tu k ę ........................................................................
A kcje Drogi Żel W arsz.-B ydgoskiej za rs. lÓÓ*.!!!!
A kcje Żeglugi Parów. K raj. rs. lOOl..................
A kcje Drogi Żel. W ars z.-Terespole ki ej zu, rs . 100 ... 
Akcje Drogi Żol. fab. Łódzkiej r?«. 100.........................

Żądano J Fiac.
R s.l K. i -i K

k- rajua -f
Wczoraj.

„'J&romeu- w ailiactrhcń. • 
’fermoŁiow ftesam. .
Sam niebR.........................

ti O a  1 t  o S c  i.
* (K  o l e j e  ż e  1 a  * n o). W yszła niedaw no b ro ­

szura p. D udley B okster, o drogach żelaznych i w pły­
wie ich na w zrost handlu  i bogactw a krajow ego. W 
broszurze tuj czytam y, że w e F ranc ji, w końcu roku 
zeszłego, było 8 1 3 4  mil kolei żelaznych, to  je s t tyle 
d e  było w  A nglji przed dziesięciom a laty . W Stanach 
Zjednoczonych północno am erykańskich je s t 3 3 ,8 6 0  mil 
bolei będących w ruchu , a  15 ,000  mil budujących się, 
lak  że ram długość kolei żelaznych z czasem będzie 
W iększą, niż w oałej E u ro p ie , która ma ich 4 2 ,000  
mil.

, * ( L u d n n ś  ć r a i ę s z a n a ) .  T rudno  znaleść g d z ie ­
kolwiek ta k ą  mieszaninę narodow ości, ja k  w mieście i 
hrabstw ie S ąn-F ranciseo , w S tanach Zjednoczonych. Z 
łR 8 1 8  tam ecznych w yborców , oprócz krajow ców  by- 
*° 3 ,1 U  irlandczyków , 1 ,880  nieinców, 684  anglików, 
^51 skandynaw czyków , 128 rosjan i polaków , 99 fran ­
cuzów, 26 oceanczyków , 19 w łochów , 16 holendrów, 
t 4  hiszpanów -am erykanów , 11 belgijczyków, 10 por- 
tUgalczyków, 8 indjan w schodnich, 7 w ęgrów , 6 in-

T47.0 
— 2 3 
jwgodny

740.6 
-j-4 5 

pochmurny

Największe ciepło -f- 5 .0 IŁ. Największe zimno — 3 ’.0 B.

Wjznknt* wody p- Wiśle stóp 10 cali —.

W i d o w i s k a .
W IE L K I T E A T R . -  Jutro  , opera Żydówka. —  

Wczoraj, dawano operę La FaVOlita (Faworyta), przez 
artystów włoskich, ostatnie wystąpienie p. Rota, byłą o- 
sób 500.

T E A T R  ROZM AITOŚCI. — Dziś, Poświęcenie; Łob- 
zowianie.— Wczoraj, dawano Ciekawość; Portrety ko­
chanka i mgża; Kapelusz zegarmistrza, było osób 250.

W Y STA W A  TO W ARZYST W A ZA CH ĘTY  SZTUK 
P IĘ K N Y C H  (w hotelu europejskim). — Codziennie od 
godziny 10 z rana do wieczora. •— Cena wejścia kop. 15, 
w niedziele zaś i święta kop. 5.

W Y STAW A  OBRAZOW  i STAROŻYTNOŚCI p
Sulatyckiego (na Podwalu w domu Dyzmańskich) 
aziennie od godziny 10 rano do 4 po południu, 
wejścia kop. 10.

NA PLACU N A LEW EK . Codziennie. PANORAMA 
K arola  Fejta , — zawierająca różne widoki i epizo­
dy z wojny między Austrją i Prusami.

* Przyjechali do Warszawy: jenerał-adjutant Jego 
Cesarskiej Mości, książę R a d z iw i łł ,  z Brześcia; je - 
nerał-major Egger, z Lublina; tajny radca Ostrow­
ski z wsi Czajek; rzeczywiści radcowie stanu: Sunę- 
czyn, z Petersburga; Pomorski, z Nowej Aleksau- 
drj i ; !_wyjechał jenerał m ajor Lebiedjew, do Łomży.

W dniu wczorajszym przyjechało koleją żelazną w arsz.-
wied. i w arsz.-bydg. osob 412, wyjechało osób 312, —

60

50
37

78 
70 
58 i 17

Berlin

WEXLK. 
................... 100 Tal.

W ro cJrtw  ....................................., »»
G dańsk ............................................ »» •>
H am b u rg ........................................... 300 B. Mk.
L o n d y n .............................................  1 St.
P a r y ż ..................................................300 F r^nk .
W ie d e ń .................................... ^  - A.
  ^ r*
Moskwa .

2 na. 
k. t. 
2 m.2 ni
2 in.
3 m. 
2 m. 
2 m. 1 m. 
k . t. 
1 m.

IIJ

* Wartożć k u p o n u  bież. od L istów Z astaw nyck .........
* w od Listów  L ikw idacy jnych .

17%
rs. I k  42%

Co-
Cena

K URSA  T E L E G R A FIC Z N E
A J B N T U R Y  R d d o L P A  O k r ^ T  

i  Berlina, d, 27 Alarca (8 Kwietnia) 1867 roku.

Z BERLIN A

ó-ta l»o*y«*ka R osyjska ............................... .............. ............
O bligacje Skarbow e 4% .................................................................
L isty  Zastaw ne 4% ......................................................• ..........
Bilety Banku R o sy jsk ieg o ....................................................
W eksle na W a r s t w ę ...............................................................

w P ete rsbu rg  8 ty g o d n ....................................
„  „  3 miosięoK ny..............................
M Londyn 3 „  .....................
tf P a ry i 2 „  *!****
n H am burg 2 M ....................

W iedeń 2 „   ! ! ! ! ! ............
Koleje R osy jsk ie.............................................. !* .! ! ! ! ..............
Kolej T erespo iska ............................................   • • • • •
dto W a rsaaw sk o -W ied eń sk a  .........................
L isty  L ikw idacyjne.................................\ 'm..............................

Nowa pożyczka prem jow a ............... ..
. >y >* tf 3 -em .............  .........................
Zyto na ta rg u .................................  .........................
dto ,, d o s ta w ę ......................  *............................................

Z W IE D N IA
W eksle na L o n d y n .............

•> H am b u rg  ! ! ! ! ! . ! * . . ................................
» P a ry ż ...................  .................................................

Pożycz.ka N aro d o w a.. .  i . ' .........*.............................................
5%  M eta lik i.......................  * [ .....................................................
A kcje B anku K redy tow ego ............................ L  ! ! ! ! ! ! ,! ! ! !

Z PA R Y ŻA .
R enta ;j% ..................................
R en ta W io s k a ..................•* *.!!
Akcje K redytu  Ruchom ego................................... ..................

żądaj a p /ac^

58
62
56
7*V4
78*/**Vu

7tV«
7«

5S
46
89
Si
66 l/t
5*'/,

132 
j 84 6i
I 66

■56 59
<128 8o

67Al
397

Z LONDYNU
3*/# Papiery (Consols)
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OBWIESZCZENIA SĄDOWE I ADMINISTRACYJNE.
OBWIESZCZENIA SPADKOWE.

(N. D. 2 6 9 ). P isarz Kaneelarji Z iem iańskiej 
p rzy  Trybunale Cywilnym w Kbliszu.

P o  śmierci;
1. Ceeylji z Psarskieh  Kaczkowskiej, w ie­

r zy  si elki sumy rs r  2,775 pod K r 1S dz ia ­
ł a  IY. na dobrach W roników z O kręgu P io ­
trkowskiego. przez zastrzeżenie zapisanej.

2. Felicjanny z D ąbrow skich Przyłub- 
sk ie j, wierzycielki sum a) rsr. 12,007 kop. 
18 i % , na dobrach L isew o pod N r. 10 i na  
dobrach Osiek M ały z O kręgu Konińskiego 
pod Nr. 20 działu IY , b) rs r . 14,992 kop. 
8 i ‘/a Ha dobrach O sisk M ały, pod N r 16i 
i c) ostrzeżen ia  pod N r. 18 działu IY  na 
dobrach M ikołajewice z O kręgu W artskiego 
zam ieszczonego, co do wydania jej i innym 
w spółsukcesorom  spadku  po A ntonim  D ą ­
browskim.

3. K arola A lberta  dwóch imion Neum an, 
co do ostrzeżenia na nieruchom ości w K ali­
szu , pod N r. 104 położonej, zapisanego 
w zględem odkreślenia sumy rsr . 540 ze su ­
m y z ip . 7,600, dla Bogum iła F urm ankiem i- 
cza  kypotekow ancj

4. Cyrylla Truszkow skiego, w łaściciela 
d ó b r Żelgoszcz, z O kręgu W artskiego;

O tworzyły się spadki, do regulacji kiorych 
w yznaczam  term in  ostateczny, na  dzień 6 
(18) L ipca  1867 roku  w tu te jszej Kancelarji 
.Ziemiańskiej.
KalisE d. 23 G rudnia (4 Stycznia) 1866/7 r.

Bad ca Dworu, J . Ziem ięcki.

N. D. 2 6 8 ) . P isarz Kancelarji Z iem iańsk ie j 
Gubernji Radomskiej w Radomiu.

Po śmierci: 1. Rom ana Jabłonow skiego, 
w łaściciela dóbr ziem skich m iasta Gowar­
czowa w O kręgu Korneckim; 2. Sabiny T ar- 
łów ny, co do sumy rs. 4,500 pod N r. 141 wy­
k azu  hypotecznego dóbr Z alesia  z Okręgu 
Staszew skiego; 3 Józefa  Jakubow skiego, co 
d a  sum rs. 4,530 i rs . 180 pod Nr. 19, oraz 
r s  1,000 pod N r. 60, wykazu dóbr K ońskie 
W ielk ie  z Okręgu Konieckiego, i 4. F ra n c i­
szk a  Paschalskiego, co do sumy rs. 150 pod 
N r. 3 wykazu dóbr Wy soczek m ałych z O krę­
gu  Staszowskiego zapisanych, otw orzyły się 
spadki, do regulacji k tórych, wyznaczam  te r ­
m in osta teczny  n a  dzień  28 Czerwca (1 0 L ip ­
ca) 1867 r.

Radom  d. 12 (24) G rudnia 1866 r.
Z engteller.

3E?~:

L I C Y T A C J E  

3 SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

(N. D. 1 9 8 2 ) .  KctMiitcKoe PijOepucKoe 
llpa n .len ie .

O ó t f m m e n ,  c h m t> ,  s t o  o t ,  n p H c y r c T i s i n  
e r o  c o B e p u i a T l . c n  6 y 4 yTT> 3  ( 1 5 )  A i1[>t,.ih c .  r. 
B i.  u a c t  n o  n o w y 4 H H ,  nyO/iHMHMe T o p n i  n a  
i i o c r t B K y  4 p o B T ,  4 n a  o r o n r e n i a  b t>  T e u e H in  
c e r o  1 8 6 7  r o 4 » ,  s o a n i a  K a . i n u i c K a r o  I ’y -  
S e p u c K a r o  I l p a B / i e n i n ,  u a u H u a n  c%  4  p .  c .  4 4  
K . aa  K a » 4 y io  n o / i y K y 6 : i ' i e c K y io  c a w e H h  
4 pooT> c o c h o b b i x t ,  c y x n x i ,  x o p o r u a r o  K » i e -  
« T i i a ,  i m t u o m y i o  1 2 0  n o / r u n t ,  KdJK4 a n  # ą h - 
h m  • i.y ro is ’i ,  T p u ,  t o z i u h h m  bt>  g ia M e T p fc  
4 K>H.Moin, r n e c T h .  / l . i i n i a  c a j u e i i u  4 0 / i a in a  
c o c r a B / i a r t .  - r y io n ' ! ,  l u e c T B ,  i i a c o r a  o e a r o  
c r o a i . K o  ;n e , .  l u i i p m i a  . ty T o is ą ,  T p u ,  e.u k o c t ł  
1 0 8  K y o i i s e c x i i x T .  <ryxoB7,.

K a a, 4  W ii s a r B M T ,  i w b  ;F.e,ia i o : i ; i ix r ,  n p n -  
u a n .  n u  c e o n  y n o M a i i y T y i o  n o c r a u K y ,  061 , l i ­

n a  o t ,  UBHTi.cn bt> HaanaH eM HŁie » i . iu re  m - b c to  
H C p o K T ,  CT, eE H 4 k Te/U .C TB’b  KT, w E c T i i a r a  
n o / i i u ( e i i C K a r o  Bt>4 0 MCTBa o e r o  c o o t o u -  
T e u h H o c T H ,  11 c i .  a a r o r o M T ,  1 0 0  p. c.  i k m h - i -  
H bUiu 4 e H i .r aM H , 3acTaBii t.iMH n iC T a M H  n . m  

4 p y rH M H  6 y M ara ,w u ,  K o T o p w x i .  n p e 4 C r a B z e -  
Hie  bt> BH4 t» 3 a r o r o B t  p a : i p T , m e n o  cym e- 

-CTByFOUgHMH r i p a B H u a n i i .
O  n p o n i r x T ,  yca io ii iuxT. KaJK4 w ń  H3 T, m e-  

4aK>U(HXT> MOJKeTT. y 4 0 CT0 B'EpH!I .CH BT, <1>H- 
HantOBCMT. 0 T 4 ' t . i ( ! i i i u  K a / r a u i c t t a i  o F y S e p n -  
e s a r o  r t p a B u e i i i u ,  e a i e 4 i i e B n o ,  n o  B pev in  n a -  
3 H a ' i e i i n o e  4,111 c .i yjKÓw, ncK,iK>‘i a n  n p a 3 4 -  
H H H i u e t l  T a 6 euf .H i. ie 41111. 

r .  K a u r i u i ,  2 2  d>ei)pa/ii i  ( 6  M a p r a )  1 8 6 7  r .
C o b T i t h h k t .  4 > H H aH co B aro  0 r 4 ® /ieH iu ,  

U lM H 4 e ą i t i i i .

(N. D. 1933).  K a.m iucnoe r/jOepucicoe 
H pah.m iue. 

l a K i ,  KaKT, n a3 t ia4 fcn H i . i e  Ha 4 eHi, 6  ( 1 8 ) 
M a p T a  c .  r .  r o p n i ,  n a  n o c r U B K y  o c i r B i ą e n i u  
4 4 H K a u H u i c K ą r o  l  y ó e p H C K a r o  l l p a B u e u i u  bt» 
T e n e n i H  1 8 6 7  r .  n e c o c r o n u H c r . ,  t o  TóKOBbie 

T o p m  c o i i c p i u a T Ł c n  dypy rh  l i t .  T p e T H M t  c o -
K p a m e i m o M i .  c p o K U  4 t i a  3  ( 1 5 )  A i i p l i - m  1 8 6 7  
i o 4 a  ot> f a c t  n o  u o . i y . r u i i  o t ł  u,7,Hb c . r E -  
4 J-I0 IHHXT., K a s i .  t o :

1 - . j a  04111Tb " fy i iT b  C T e a p i i i i o t t i . i x b  cb'B- 
<iew 3 3  ico 11.

2 . 3 a  041111b  t y i i T b  c a u i , u b i x b  CB-EieH 19  
* 011.

3. 3a 04H0 Be4po Ha>i>T!.i 3. p. c.

4. 3 a  o . t i i y  T b i c m i y  c n u s e K b  1 0  k

B c e r o  i i p n 5 , in : ) i iT e a i .H o  n a  c y u y  800 p .  c .
Bci iK if i.Ta  Tl iM'b n a b  m e u a i o m H x b  n p i n i n T b  

Ha ce5n y n o M U H y T y io  n o c r a u K y  o Ó H 3 a t ib  a -  
B H T i .c n  n b  H a 3 u a u e H H o e  B b i iue  m U c t o  u 
C p o K b  S b  CBH4 1 ;T e  if.CTBOMb M b c T i i a r o  f lo -  
U H u e ń c i t a r o  y n p a B A e n i i i  o e r o  5 / i a r o u a 4 e a i -  
h o m i  n o i ! e 4 e n i n  h  c a M o c T o n T e r b i i o c T H ,  a  
p a n H o  c b  3 a u o r o j i b  8 0  p y 5 .  c.  H ąnnH HbiM H  
4 « i i i . r a M H ,  3 a K , i a 4 H b i » in  UHCTaMH, H 4H  4py- 
t h m h  K p e 4 1 1 rnbi.Mi1 ó y > i a r a M H , K O T o p w x b  
n p e 4 C T a B n e u ie  u b  0 1 1 4b  a a . i o r o n b ,  p a a p E -  
m e u o  c y m e c r B y i o m v i M H  n p a i u i n a M i i .  K t o  
H 3 b  H i e . i a i o m a x b  n p H H a r i .  Ha c e ó u  n o c r a B -  
i sy , y c T y u i i r b  U 3 b  l y t u i b  i ict>xt.  B o o ó u i e  n w c -  
luiFi B b  u o , i i . 3 y  Ka3Hi.i n p o i g e u T b ,  t o t i .  y -  
4 e p a . n T i . c n  3 a  l i o c r a i iK o iO .

O  n p o m i x b  y c / i o B i n x b  o ó n c H H T b c a  m o j b h o  
B b  .M i i ia i i co B o M b  O T 4 b . i e u i  11 K a . m m c K a r o  
1 'y o e p H o K a r o  I l p a B / i s a i H  b o  ispe.Mn n a S H a u e n -  
H o e  4 t h  cnyj fiGbi.

r  K a m u i b ,  11  ( 2 3 )  M a p r a  1 8 6 7  r o 4 a .
C o a b T H H K b  < b i i i i a n c o B a r o  0 T 4 b 4 e u i n ,  .

H l > i n 4 e n K i i i .
A b40np0H 3B 04H Te4b, .IeccBiiHb.

. » *  *  *
P o n i e w a ż  l i c y t a c j a  w d . G ( 1 8 )  b . m .  i r .  n a

d o s t a w ę  ś w i a t l a d l a  R z ą d u  G u b e r n i a l n e g o  K a ­
l i s k i e g o  w  c i ą g u  1 8 6 7  r .  s p e ł z ł a  b e z s k u t e c z  
n i e ,  p r z e t o  d o  o d b y c i a  t a k o w e j  t r z e c i  t e r m i n  
n a  d z i e ń  5  ( 1 5 )  K w i e t n i a  1 8 6 7  o g o d z i n i e  1 z 
r a n a ,  z o s t a ł  w y z n a c z o n y ,  O i  c e n  n a s t ę p u j ą ­
c y c h  m i a n o w i c i e :

1. Z a  f u n t  ś w i e c  s t e a r y n o w y c h  k o p .  3 3 .
2 .  Z a  f u n t  ś w i e c  ł o j o w y c h  k o p .  19.
3 .  Z a  w i a d r o  n a f t y  r s .  3 .
4 .  Z a  t y s i ą c  z a p a ł e k  k o p .  10.
A  w s z y s t k i e g o  w  p r z y b l i ż e n i a  n a  s u m ę  r u ­

b l i  s r .  8U0.
K a ż d y  c h ę ć  m a j ą c y  p o d j ą ć  s i ę  t e j  d o s t a w y ,  

p o w i n i e n  s t a w i ć  s i ę  w  o z n a c z o n y m  m i e j s c u  i 
t e r m i n i e ,  i z a o p a t r z y ć  s i ę  w  ś w i a d e c t w o  m i e j ­
s c o w e j  w ł a d z y  p o l i c y j n e j  o p r o w a d z e n i u  s i ę  i 
S t a n i e  m a j ą t k o w y m ,  a  r ó w n i e ż  z ł o ż y ć  v a d i u m  
8 0  r s .  g o t o w i z n ą  l u b  w s z e l k i e m i  p a p i e r a m i  
p u b l i c z n e m i ,  w e d ł u g  i s t n i e j ą c y c h  p r z e p i s ó w  
n a  k a u c j e  p r z y j m o w a n e m i .  K t o  z l i c y t a n t ó w  
©d w s z y s t k i c h  c e n  p o w y ż s z y c h  a r t y k u ł ó w  d o ­
s t a w y  b ę d ą c y c h  r a z e m  w z i ę t y c h ,  n a j w y ż s z y  
p r o c e n t  n a  k o r z y ś ć  B k a r b u  o d s t ą p i ,  t e n  p r z y  
d o s t a w i e  u t r z y m a n y m  z o s t a n i e .

O  b l i ż s z y c h  w a r u n k a c h  d o s t a w y ,  p o i n f o r m o ­
w a ć  s i ę  m o ż n a  w  W y d z i a l e  S k a r b o w y m  R z ą d u  
G u b e r n i a l n e g o  K a l i s k i e g o  w g o d z i n a c h  b i u ­
r o w y c h .

M .  K a l i s z ,  d n i a  11 ( 2 3 )  M a r c a  1 8 6 7  r o k u .
R adca  Wydziału Skarbowego, 

Szmidecki.
Referent ,  Lesiewicz.

(N . D . 165£'), M agistra t M ia sta
W ar s ta w y .

Podaje  do powszechnej wiadomości, iż w d. 
4  ( l 6 j  Kwietnia r. b. o godzinie 12 w połu­
dnie w sali  posiedzeń b iura  M agis t ra tu ,  od ­
będzie się l icytacja in minus przez opieczęto­
wane dek la rac je  n a  wykonanie robot r e k o n ­
s trukcji  F i l t ru  Nr. 2 wodociągu W arszaw skie­
go od sumy na  rs. 3,750,  wyraźnie na  rubli  
s rebrem trzy  tysiące siedmset pięćdzies iąt ,  
wykazem kosztów obliczonej, w w aru n k ach  
zamieszczonej i do niniejszej licytacji  p o ­
danej.

M a jący  przeto zamiar ubiegania  się o t a ­
kowe przedsiębierstwo, mogą złożyć w czasie 
i  miejscu wyż oznaczonem n a  ręce p. o. P r e ­
zydenta  m iasta  opieczętowane d ek la rac je  n a ­
pisane pod ług  wzoru niżej zamieszczonego, 
a  w tych wyraźnie l i terami bez sKrobania p o ­
p raw ek  i p rzekreś leń  wypiszą jak i  odstępują  
p rocen t  od sumy wykazem kosztów ob ję te j ,  
a  do niniejszej l icytacji  poaanej .

Nadto do deklaracji  winien być dołączony 
kw it  K asy Ekonomicznej  m ias ta  W arszaw y 
na  złożone w tejże vadium w ilości r3. 375 i na 
to sz ta  koszta  ogłoszenia  rs. 12, k tóre  nieu- 
rzym ującem u się przy  l icytacji ,  n a tychm ias t  

zwrócone będą.
Inne warunki dotyczące w mowie będącej 

l icytacji  są do p rzejrzen ia  w W ydziale  A dm i­
n is t racy jnym  każdodziennie  wyjąwszy dni  
świątecznych.

W arszaw a, dn ia  8 (20) M arca  L8&7 r.
p. o. P rezyden ta ,

Jenera lnego  Sztabu,  Je n e ra ł-M ajo r ,  
W itkowski.

N acze ln ik  K ance la r j i ,  Luceński.
AVzór do deklaracji .

W  sku te k  ogłoszenia z d n i a  podaję
n in ie jszą  dek larację ,  iż podejm uję  się w yko­
n an ia  robót rekonstrukc j i  F i l t ru  Nr.  2 wodo­
ciągu W arszawskiego za  sumę anszlagową wy­
noszącą rs. 3 ,750  (wypisać l i te ram i)  poddając 
się wszelkim obowiązkom i zas trzeżeniom w 
w arunkach  l icytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na żłożone w K asie  E konom iczne j  
m ias ta  W arszawy vadium w ilości rs. 375 i na  
koszta  ogłoszenia rs. 12 p rzy  n in iejszem za ­
łączam.

S ta łe  moje zamieszkanie j e s t  w N. p isa łem 
dnia  N. miesiąca N. ro k u  186

(podpisać wyraźnie imię i nazwisko).

(Nk D .  1 9 8 J ) .  R n a m o p o ą c k u f i  H n w e n e p -  
ita /i K u m u h ju .  

f l o  n p e ^ H M c a n i K )  H aM a. ih in iK a  U i m e H e -  
p o u i ł  D a p m a n c K i M o  B o e m i a r o  O K p y r a  o t ł  
4 - r o  4 >cnpa / if l  c.  r .  3a N .  553, o y ^ e i Ł  r j p o n 3-  
n e 4 e n Ł  i i p u  B u Ł p e u H o i i  MirB K oM a n /p i i  n y -  
ĆMHMilL1H T o p r Ł  3 (15) h n e p e r o p i K K a  o  (17) 
m h c / i ł  6 y / t y m a r o  A n p U / i a  M U c m j a ,  n a  u p o -  
4 a m y  ;K e , iU sa  n e r o / i n a r o  ^ o w y  ♦ y t r r o b Ł  
1,317%  M1>4 U H e r o 4 Hofl a*yHTouŁ 281, u y r y -  
n a  n e r o ^ H a r o  u  n e  n y m n a r o  «tyHT. 1 1 ,8 0 1  */2.

Kp. IIuanropo^Ł , M apra 23 4 hu 1867 r.
KoMau4 HpŁ KoMaw^bi, HniKeuepŁ- 

I I 0 4 I10/IK0BHMKŁ, IIpoKonOBMIŁ.

(N. D. 1619). N aczeln ik Pow iatu  
G rodis kiego.

N a zasadzie re sk ry p tu  Rządu G ubern ja lne-  
go W arszawskiego z d. 28 Lutego (12 M arca)  
r .  b. Nr. 1296, podaje  do publicznej wiado­
mości, iż w biurze N acze ln ika  Pow iatu  Gro- 
d isk iego  w mieście  Mszczonowie d. 20 Kwie­
tn ia  (2 Maja) r. b. o godzinie 11 z r ana .  o d b y ­
wać się będzie przed  Naczeln ik iem  tegoż P o -  
wiątu, przez opieczętowane dek laracje  in  m i ­
nus  l icy tac ja  na  en trepryzę  zreperow aaia  w 
m ieśc ie  W isk i tk ac h  j a t e k  rzeźniczych i sz la-  
chtuza.

K oszt  na  tęż res tau rac ję  wedle dwóch an -  
szlagów przez Rząd Gubern ja lny  pod dniem 
4  (16) Lu tego  r. o. zatwierdzonych wynosi:

a) N a  j a t k i  rub. sr. 791 kop. 4 9 %
b) ,, sz lachtuz „  155 ,, 1 '5 J\

Czyli razem  r s .9 4 6  K op.  63.
W yraźn ie  rubli  srebrnych  dziewięćset cz ter­

dzieści sześć kop ie jek  sześćdziesiąt trzy, k tó ­
r a  to suma na p rae tium  fisci do tej licytacji  
u s tanaw ia  się.

M ający  chęć podjęcia  się tej en trepryzy ,  
winni w miejscu i czasie powyżej oznaczonym, 
złożyć do r ą k  Prezydwjąccgo na  licytacji  de- 
Klaracje wedle poniżej zamieszczonego wzoru, 
czysto, wyraźnie, bez skrobań  n a  s templu  
kop.  15 napisano, do k tó rych  zaraz  wewnątrz 
dołączyć należy formalny sznurowy kwit Kasy 
Gubernjalnejfc. Okręgowej lub Miejskiej na  
złożone tamże do pomienionej  l icytacji  va­
dium %  części powyższej anszlagowej sumy 
wyrównywające, to j e s t  rs.  190 wyraźnie rubli 
s rebrnych  sto dziewięćdziesiąt , k tóre  nicu- 
t rzym ującym  się p rzy  en trepryz ie  po stoso­
wnym poświadczeniu zaraz zwrócone będą, 
zaś vadium utrzymującego się j a k o  kauc ja  do 
depozytu  B a n k u  Po lskiego odesłaną zostanie.

D eklaracje  nie pod ług  formy napisane,  j a ­
k iekolwiek  warunkowe ostrzeżenia , p rzek re­
ślenia , sk roban ia  obejm ujące ,  lub do k tórych- 
by kwity Kasowe na  złożone vadium dołączo­
ne nie były, albo po terminie oznaczonym 
do licytacji  o trzym ane,  za  nieważne uznane

Inne w arunk i  tej l icy tac ji  i en t rep ry z y  de-  
tyczące, oraz anszlagi ,  każdego czasu w go ­
dzinach służbowych, wyjąwszy dni galowe i 
świąteczne, w miejscu j a k  wyżej oznaczonym 
do l icytacji  p rzejrzane być mogą.

U sszczodów d. 3 (15) Marca 1867 roku.  
w z. Pomocnik Administracyjny,

J .  Popielawski.
, Wzór do deklaracji .

W  s k u te k  ogłoszenia  Naczelnika Powiatu 
Grodiskiego z dn ia  3 (15)  M arca r. b. Nr.  
1792 opiera jącego się n a  reskrypcie  Rządu  
Gubern ja lnego  z d. 28 Lutego (12 Marca) r . b. 
Nr. 1296, podaję niniejszą dek la rac ją ,  iż po­
dejmuję się wziąść en trep ryzę  zreperowania 
w mieście W isk itkach  j a t e k  rzeźniczych za
sumę r s  wyraźnie rubli  srebrnych  . . .
sz lach tuza  za sumę r s ...............  wyraźnie rubli
s reb rnych  . . . .  czyli razem za  sumę rs,  . . . • 
wyraźnie za sumę (wypisać li terami) poddając 
się wszelk im zastrzeżeniom ja k i e  w arunkam i 
l icytacyjnemi są objęte.

Kwit K asy (NN.) na złożne do niej vadium 
gotowizną rs. . . . wyraźnie rub l i  srebrnych 
załączam, k tórą  w razie n ieu trzym an ia  się 
p rzy  licytacji  sam odbiorę, lub o p rzes łan ie  
takow ego  na mój koszt  do m iasta ,  wsi (NN.) 
upraszam.

S ta łe  moje zamieszkanie j e s t  w (NN.)
D e k la rac ją  niniejszą p isa łem w (NN). dnia, 

miesiąca, ro k u  (tu podpisać czyteln ie  imie i 
nazwisko dek la ran ta ) .

(N. D. 1847). N aczeln ik Powiatu 
Ł ukow skiej o.

P o d a je  do powszechnej wiadomości, że dnia 
5 (l7 ) K w ie tn ia  r. b. od godziny 10-ej  z r a n a  
w biurze  N aczelnika  Powiatu  Łukowskiego od­
bywać s ię  będzie g łośna  in plus l icytacja na  
wydzierżawienie  p raw a  propinacyjnego we wsi 
rządowej Jagodne ,  Gminie Dąbie na  czas od 
d. odbycia  licytacji  do d. 19 Czerwca (1 L ip ­
ca) 1,869 r .  poczynając od sumy rs. 112 kop. 
50, j a k ó  czynsz roczny do licytacji  us tano­
wionej.

L icytac ja  odbywać się będzie pod w aru n k a ­
mi przez R ząd  ustanówionemi o k tó rych  k a -  
żden mający  chęć  zadzierżawienia tego docho­
du w biurze Pow ia tu  tutejszego wiadomość po- 
wziąść może.

K ażden  przystępu jący  do l icytacji  obowią­
zany złożyć na  vadium sumę rs. 128 k. 1 2 l/ 2,  
k tó ra  n ieu trzym anym  się przy licytacji zaraz 
zwróconą a  u trzymującego się p?zy licytacji 
zaraz  z a t r z y m a n ą  zostanie, jgdz ie  pluslicy- 
ta n t  po odbyciu licytacji , knueję  wyrówny­
waj ącą połowie rocznego  czynszu tteierżawno- 
go złożyć ma.

Ponieważ we wsi Ja g o d n e  karczm a „w roku 
1866 zgorzała  i bonifikacja za tę pogorzel 
p rzypada  do wypłaty  z funduszów ubezpie­
czeń suma rsr .  3 L 0 , u trzymujący się zatem 

p rzy  l icytacji  dom karczemny w powyższem 
szacunku  pod ług  anszlagu j a k i  doręczony so­
bie mieć będzie, wystawić obowiązany a  po 
sp isaniu  p ro toku lu  odbiorczego wystawionej 
budowli,  p rzypada jącą  z funduszów ubezpie­
czeń kwotę rs. 320 będzie mieć sobie wypła­
coną.

M. Łuków, d. 18 (30) M arca 1867 reku.
Referent, Biernacki.

^N. D. 1980) N aczelnik Pou iaiu 
Sochaczewskiego.

Gdy ©głoszona na dniu 6 (18) S tycznia  r. b. 
i 6 (18) M arca  r. b. l icytacja przez opieczęto­
w ane d e k la rac je  na przedsiebierstwo . s p r a ­
w unku  l a t a r ń  rewerberowych słupach żela- 
z  uych lub kroksztynach  d la  m iasta  Sochacze­

wa, dla b raku  konkurentów spełzła b«z s k u t ­
ku, prze to  Naczelnik  Powiatu Sochaczewakie- 
go, p oda je  do wiadomości, że w d. 25 K w ie­
t n i a  (7 Maja)  r. b. j a k o  terminie trzecim o d ­
będzie się o godzinie l l  z rana, l icytacja in 
minus przez opieczętowane d ek la rac je  na  r z e ­
czone przedsiębiorstwo.

Każdy zatem chęć licytowania mający, wi­
nien złożyć lub nades łać  n a  ręce Naczeln ika  
P ow ia tu  najpóźniej w dniu n a  pół godziny 
przed  l icytacją dobrze opieczętowaną d e k la ­
r ac ją  na stemplu  ceny kop. 30 wyraźnie, czy­
telnie bez skrobań podług wzoru tu do łącza­

jącego się. Do dek la rac j i  dołączony ma być 
kwit  jed n e j  z K as Skarbowych miejskich lub 
B a n k u  na złożone vadium w kwocie rs. 74, 
bez którego* to dowodu d ek la rac ja  za  n iew a­
żną poczytaną zostanie.

Do dek larac j i  dołączone hyc winno ta k io  
świadectwo kwalif ikacyjne właściwej władzy 
policyjnej  jasno  i rzetelnie wykazujące wiek, 
miejsce s tałego zam ieszkan ia  zamożność i kon- 
duitę  dek laran ta .

W aru n k i  szczegółowe do licytacji  i kosz to ­
rys  prze jrzane  być mogą każdodziennie w biu­
rze Powiatu Soehaczewskiego w godzinach 
służbowych.

Sochaczew 8 (20) M arca  1867 r.
Kapitan ,  Piety.

W zór  do D eklaracji .
W s k u t e k  ogłoszenia N acz e ln ik a  Powi tu 

z d. 8 (20) M arca r. b. N r .  przy dołączeniu 
świadectwa temże ogłoszeniem wymaganego i 
kwitu na  vadium w sumie rs 74, podaję  n i ­
niejszą dek la rac ją ,  m#cą której  zobowiązuję 
się podjąć przedsiebiers tw a urządzenia  w m ie ­
ście Sochaczewie la ta rń  rewerberowych na 
slupach lub kroksztynach żelaznych za  surne 
rs.  (wyraźnie wypisać li te rami)  poddając się 
wszelkim zastrzeżeniom w arunkam i l icytacyj­
nymi ob ję tem u a  które  dobrze mi są znane.

S ta łe  moje zamieszkaniu  j e s t  w N . pisa łem 
w N. dnia N . miesiąca N. 1867 r.

N a  kopercie oprócz adresu domieszczone 
być winny wyrazy: „dek la rac ja  do licytacji  na  
przedsiebierstwo N. w mieście JN.”

(N. D. 1810). M agistra t M iasta  P rzasnysza .
Podaje  do powszechnej wiadomości że w 

dm u 18 (30) Kwietnia r . b. o godzinie 10 z 
ra n a  w K ancelarji M agistratu  tu tejszego od­
bywać się będzie g łośna in plus licytacja na 
wydzierżawienie bom ów  i placów pustych w 
m ieście P rzasnyszu egzystujących po D u ­
chowieństwie Świeckim na S lL rb  zajętych 
na la t trzy  1867/70 to je s t  od dnia 19 C zer­
wca (1 L ipca) 1867 r. do końca Czerwca 1870 
r-, a mianowicie:

1- Domu p odN . 286 od sumy rocznej dzier­
żawy rs  9.

2. Domu pod N. 288 od sumy rocznej dzier­
żawy rs. 30 k. 90.

3. Dom pod Nr. 284 od sum y roeznej d zier­
żawy rs. 30.

4 Dom pod N. 282 od sumy rocznej dzier­
żawy rs. 75.

5. P lacu pustego przy  ulicy Ś-D uskiej w raz  
z łąc zk ą  ja k a  przy tymże znajduje się od su- 
m u rocznej dzierżaw y rs  3 k. 50.

6 P lacu pustego przy  tejże  ulicy na p rze­
ciw K ościoła położonego od sumy rocznej 
dzierżawy rs. 2.

N ający przeto  chęć zadzierżaw ienia wszy­
stk ich  powyżej opisanych Domow i placów 
w ogólności lub każdego znich  oddzielnie 
m oże się zgłosić w czasie i m iejscu powyżej 
oznaczonym.

Inne w arunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji są  do p rzejrzen ia  w M agistracie tu ­
tejszym  w każdym  czasie.

Przasnysz d. 11 (23) M arca 1867 r.
B urm istrz, Jakolis.
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(N. D. 1689). M agistra l M iast*  
K rasny Staw skiego.

V! skutek ;_>ortanowienia Komisji Ryądowej 
Spraw  W ewnętrznych i Duchownych z dnia 2 
( l i )  Lutego r. b. Nr. 2ot)0 / 6 1 8  podaje do po­
wszechnej wiadomości, że w dniu 6 (18) Kwie­
tn ia  r. b. y czasie od godziny 3 do 5 z połu­
dn ia  w Magistracie tntejszym <*dby waś sio bę­
dzie przez opieczętowane deklaracje licy tac ja  
na wydzierżawienie sz lach tuza  miejskiego i 
o p ła ty  od bicia byd ła  tak  przez rzeżników* j a ­
ko  i innych mieszkańców tutejszego m as ta  
bez żadnych wyłączeń wedle  taryfy  przez Ko­
misją KząOową dla n>iast 3 rzędu zatwierdzo­
nej  do Kasy Ekonomicznej wnoszonej na cza3 
od daty preyjścia licytacji do skutku aż do 
końca  ro k u  1868 starego stylu czyli od dnia 
€  (18) Kwietnia  r b. do 31 Grudnia  (12 Stycz­
nia)  włącznie 1868/9 r. za sumę rs. 639 kop. 70 
rocznie. Vadium do tei l icytacji  ma być z ło ­
cone w"K.;sió Ekonomicznej miasta K raśnego-  
stawu lub innej Skarbów*-} w tw o c s e  rs. 127 
kop. 94 w dowód czego należy dołączyć po 
deklaracji  kwit na to pozyskany, o raz  świadoc- 
two w ładzy-miejscowej co do zamożności, w a ­
ru n k i  l icytacyjne mogą być przejrzane w biórze 
M agistra tu  w godzinacg służbowych każdego 
dnia prócz świąt; deklaracje mogą być s k ła d a ­
ne na  ręce Prez- deo ta  i pisana bez żadnych 
przekreśleń i skrobać  wyraźnie i wypisaniem 
sum literami, podług pońi£ •,) umieszczonego 
wzo-u, a to pod skutkiem uznania  ich nieważ­
ności i odrzucenia.

W zór do dek larac .i.
W  sku tek  ogłoszenia M agistra tu  miasta Kra- 

śnegostawn z dnia 8 (20) M i r c a  r. b. Nr. 553 
podaje niniejszą deklaracje,  że podejmuje się 
dzierżawy szlachtuza i opłaty od rzezi bydła 
t a k  przez rzezn.ków jako  i innych  m ieszkań­
ców m iasta  Kraśoegostawu uspakajanej ,  na 
czas od 6 ( i8 )  Kwietnia r. b. do k ońca  roku 
1868 starego stylu to je s t  do włącznie S i  G ru ­
dnia (12 Stycznia) 1868/9 r. z a  sumę roczną 
rs. (tu wypisać sumę literami) poddając się 
wszelkim obowiązkom i e is trzeże n :orn w wa­
runkach  licytacyjnych objętym, zaświadczenie 
Kasy  na złożone w niej vadium w kwocie rs. 
127 kop. 94 j a k  równie świadectwo władzy 
miejscowej có do swej zamożności składam 
(które w razie n ieu trzym ania  s ę przy licytacji 
sam odbiorę lub o których odesłanie n-i 1 ocztę 
do N na mój koszt upraszam). Stale moje za­
mieszkanie w N (wypisać miejsce zamiesz­
kania) pisałem w N dnia  N miesiąca N 1867 
roku.

(P odp isać  w yraźcie  imie nazw isko) 
Krasnostaw d. 8 (20) Marca 18 67 r.

P rezydent,  W ładow ski.

4. N a  vadium 
rs. 4.

5. Na radium 
rs. 2

rs. 290 na koszta  ogłoszeń

rs. 40 na kosz ta  ogłoszeń 

ogłoszeń45 na  koszta

A. D . 1901). R a d a  Główna Z akładów  
Dobroczynnych Powiatu Siedleckiego*

Podaje  uiniejszem do publicznej wiadomo­
ści iż w dniu 20 Kwietnia (2 Maja) r. b. c go­
dzinie 10 z r a n a  odbędzie się w gmachu Szpi­
tala  M aryjnskiego w mieści? S iedlcach g łośna  
in  pins licytacja na  sprzedaż dwóch ko tłów  
oraz innych naczyń miedzianych.

M ający przeto elięć licytowania zgło3ić się 
2 (**hcą w czasie i miejscu wyżej oznaczonym, 
gdzie sprzedaż takbw a za gotowe pieniądze 
zaraz po przybiciu wypłacić się mające d ope ł­
nioną będzie.

Siedlce d. 23 Marca (4 Kwietnia)  3 867 r.
Prezy dujący 

Asesor Kołegjalny, Gąsiorowski.  
S ekre tarz  Rady, Ś liwiński.

N .  D, 17 5 4 )  N aczelnik Z ak ła d ó w  Górniczych 
Okręgu Zchod.iieyc.

Podaję do wiadomości publicznej iż odbyte  
zos taną  w biurze górnic zy»»m w Dąbrowie w 
dniu 4 (16) Kwietnia r. b. licytacja przez d e ­
klaracje opieczętowane to jest:

aj na dostaw ę surowizuy dla  pudliugarni  
huty Bankowej od ceny ko p .58 za  pud. 

in minus
Licytacja 1 o godzinie 10 rano na  par t ję  su­

rowizny pudów 5,000. 4
Licytacja  2 6 godzinie 10 V2 rano, na  partję 

surowizny pudów 5,000.
L icytac ja  3 ojgodzinie 11 rano, na partję  s u ­

rowizny pudów 5,000.
L ioytac ja  4 o godzinie 11%  rano, na par t ję  

surowizny pudów 5,000.
b) Licytacja  5 in minus o godzinie 12 w po­

łudnie, na dostawę pilników różnych do m a g a ­
zynu Okręgu w Dąbrowie w wartości rs. 348 
i do magazynu w Pan k ach  w wartości rs. 42.

c) L icytacja  6  in plus o godzinie 1 z po łu ­
dnia na przeuaż rudy  o t -vwiaoej brylastej z pu- 
d lingurni huty Bankowej pudów 292, b raz bry­
lastej z kopalni Ulisses pudów 116  funtów 3 7
i zbiórkowej pudów l lO  funtów 34, od ceny  
zniżonej za  pud brylastej po kop.  90,85 za 
pud zbiórkowej po kop. 75,, 125.

Przyssępujący  do licytacji obowiązany p o ­
dać  najpóźniej n a  pół godziny przed terminem 
do licytacji  oznaczonym deklarację  napisa;*ią 
na  papierze stemplowym ceBy kop. 30, podług 
wzorn poniżej domieszczonego i do tej d o ł ą ­
czyć kw oty  w szczególności zaś do licytacji:

1 . Na vadjum rs. 290 na  koszta ogłoszeń 
rs, 4 .

2. Na vadjum rs. 290 na koszta ogłoszeń 
rs. 4.

3. Na vadjum r3. 290 na koszta ogłoszeń 
rs.  4.

6. N a  vadium 
rs. 2.

Wzór deklaracji
W skutek  ogłoszenia z dnia 10 (2 2) M arca  

r. b. Nr. 1,369 podaję niniejszą deklarację  iż 
obowiązuje się:

a) z l icytacji  (wymienić numer)  dostawy s u ­
rowizny pudów 5,010 do podlingarni hu ty  
Bankowej po cenie (tu wymienić sumę liczbą 
i literami ;

b) z licytacji 5 dostawy pilników odstępu-  
iac z cen w arunkam i oznaczanych procent 
(tu- wymienić odstąpiony procent liczbą i l i t e ­
rami);

c) z licytacji 6 k u p n a  rudy otowianej bry­
lastej po cenie i zbiórkowej po cenie  ( t a  wy­
mienić e n ;  liczbą i literam );
i poddając się wszelkim obowiązkom i zastrze­
żeniom warunkami licytacyjne mi objętern.

Przytem dołączam kw oty  n a  ta dr urn rs- N 
na koszta ogłoszeń rs.N któro w razie Dieutrzy- 
mnnia się przy licytacji sam lub przez-umoco­
wanego N odbyorę.

Stałe zamieszkanie moje j e s t ; w N pisałem 
w N dnia i miesiąca N 1867 r.

(Podpisać imie i nazwisko)
Deklaracje v*inny być pisano czytelnie bez 

żadnych j rzekreśiaeó i skrobań, gdyż podane 
nie podług formy wskazanej i złozone później 
jak termin oznaczono przyjęte nie będą.

W a ru n k i  do powołanych licytacji służące 
znajdują się w biurze wydziału górnictwa i 
O kręgowe nT w Dąbrowie i mogą być przejrza­
ne codziennie w godzinach służbowych w yjąw­
szy świąt uroczystych.

Dąbrowa d. 10 ('22) M arca 1867 r.
i ie m p e l.

(N .D .2 0 0 3 ) .  P isa rz lYybunalu  tii/wilnego 
Guberni* W arszawskiej w W arszawie.

Stosow nie do a rt. 682 K. P . S. w iadom o 
czyn i, iż n a  żąd an ie  S tan isław a  L e s s e ra  B a n ­
k ie ra  w W ałszaw b 1 pod  N r. 490/1 p rz y  u l i ­
cy M iodow ej w dom u w łasnym  z a m ie sz k a łe ­
go a  zam ieszk an ie  p raw n e  do tego in te re s u  
i ca łego  p o stę p o w an ia  su b h a stacy jn eg o  u  A n 
d rz e ja  B rzez iń sk ieg o  O brońcy  p rz y  W arsza­
w skich  D e p a r ta m e n ta c h  R z ąd ząceg o  S e n a tu  
w W arsz aw ie  p o d  N r 497 A .  z am ieszk a łeg o , 
obane m ającego  w p o szu k iw an iu  sum y r s r .  
15.000 z p ro c e n te m  6 %  od d n ia  19 W rześn ia  
(1 P a ź d z ie rn ik a )  1866 r. i  k o sz tó w  od Jo e la  
N eu m ark  oby w ate la  w łaśc ic ie lk i n ie ru c h o ­
m ości w W a rsz aw ie  p o d  N r. 742 p o ło ż o n e j, I 
ta m ż e  zam ieszk a łeg o , p ro to k u łe m  L u d w ik a  • 
W ich ro w sk ieg o  K o m o rn ik a  p rz y  S ąd z ie  A pe- { 
lacy jnym  K ró lestw a P o lsk ieg o  w dn iu  25 L i­
s to p a d a  (7 G rudnia) 1866 r. spo rząd zo n y m : j  
w d ro d ze  Sądow ej p rzym uszonego  w yw łasz- ; 
c zen ia  z a ję tą  i z a a re sz to w a n ą  z o s ta ła :

N IE R U C H O M O Ś Ć ,
w W a rsz aw ie  p rz y  filh y R y m arsk ie j p o d  N r .  : 
742 w u rz ę d z ie  P o lic ji W ykonaw czej C y rk u - i  
ł u  3, w gm inie teg o ż  C y rk u łu  i M a g is tra tu  j 
m ia s ta  W arsz aw y  w C y rk u le  A dm in iscracy j- ; 
nym  3 i 11 pod ju r is ijy k c ją  S ąd u  P o k o ju  
O k ręg u  i  m ias ta  W arszaw y w yd z ia łu  I  n a  ! 
g ru n c ie  d ziedzicznym  p o ło żo n a , p raw em  w ła ­
sn o śc i do egzekw ow anego d łu ż n ik a  J o e la  
N eu m ark  n a leżąc a , w d z ierżaw nem  p o s ia d a ­
n iu  A ro n a  Schoenfeld  za  cenę  ro c z n ie  r s r .  
1 ,300 n a  la t  t rz y  p o czy n a jąc  od d n ia  1 P aź- 
d z ie rn ik a  i8 6 0 r. ^w y ją tk iem pierw szego  p ię tra  
p rz e z  Jo e la  N eu m ark  za jm ow anego) zosta ją , ■ f 
ca  poszukiw aną, w ierzytelnością, h y p o teczn ie  ; 
o b c iążo n a . D zie rżaw ę Scfaoenfelda p o p ie ra -  ' 
j ą c y  su b h a s ta c ją  z a s k a rż y ł.

N a  g ru n c ie  te j n ieruchom ości s ą  n a s tę p u -  ; 
ją c e  zabudow ania :

1. D om  m urow any, o p a r te rz e  p ie rw sze m  i 
i d rug iem  p ię trz e  z m ieszk an iam i p o d d asz -  j  
nem i, o p iw n icach , b lach ą  ż e la z n ą  k ry ty  ; 
c z te ry  kom iny  m urow ane m ająca .

2. O ficyna m asiv  m u ro w an a  o p a r te rz e , \ 
dw óch  p ię tra c h , m ie sz k a n ia c h  su te ry n o w y ch
i p iw nicy  sk le p io n e j, b lach ą  ż e la z n ą  k ry ta , ! 
c z te ry  ko jn iny  m uro w an e  m ająca .

3. O ficyna inasiy  m uro w an a  o p a r te rz e  
i  p ierw szym  p ię trz e , b la c h ą  ż e la z n ą  k ry ta , 
k om in  m urow any  m ająca .

4. B udow la z ceg ły  palonej m urow ana, o 
p a r te rz e  i p ierw szym  p ię trz e , b la c h ą  ż e la ­
z n ą  k ry ta , n a  p ię trz e  tego  zab udow an ia  je s t  
k o m ó rek  dziew ięć, p rz e d  k tó rem i g a n ek  z 
g a le r ją .

5. U s tę p  z drzew a, daszk iem  b laszanym  
k ry ty . \

6- Ś m ie tn ik  balam i cem brow any.
7. S tu d n ia  balam i cem brow ana z p o m p ą  

d rew n ian ą ; od pom py te j p rzep ro w ad zo n ą  
j e s t  ry n n a  d rew n ian a  pod  z iem ią  i je s t  u r z ą ­
d zo n a  p o m p a  że la z n a  p rz y  zabudow an iu  
ad  4.

8. S z ta c h e tk i zielono  m alow ane.
9 /  Oświetlenie  gazowe z p rzeprow adzo-  

nem i w ró ż n y c h  k ie ru n k ach  ru ra m i  i r u r ­
kam i.  , ,

10. Podw órze kam ieniem  polnym  wybru­
kow ane. .

N ieruchom ość ta ma przybliżonej ro z le ­
g ło śc i około łok ci kw. 2 ,81 l .

W  nieruchom ości tej prócz  ̂ egzekw ow a­
nego d łużnika Joela  Neum ark jest 12-tu lo.

k a to ró w  z im ion i nazw isk , o ra z  ilośc i ceny 
< n a jm u , w a k c ie  za ję c ia  w ym ienionych.

O bszern ie jsze  o p isa n ie  pow yż za ję te j i z a ­
a resz to w an e j n ieruchom ości z n a jd u je  s ię  w 
a k c ie  za jęc ia  u  sp rz e d a ż ą  dy rygu jącego  A n ­
d rz e ja  B rzezińsk iego  O brońcy p rz y  W a rs z a ­
w skich  D epai-tam en tach  R z ąd ząceg o  S e n a tu  
w W arszaw ie , pod N r. 497 A .  z a m ie sz k a łe ­
go, za ś  zb ió r ob jaśn ień  i w aru n k i sp rzed a ży , 
w K an ce la rji T ry b u n a łu  tu te jsze g o  w  w y­
d z ia le  I  z łożone p rz e jrz a n e  być m ogą.

Z a ję c ie  w k c p ja c h  d o ręczone:
1. J  K alik s to w i W itk o w sk ie m u  P re -  

zy denden tow i ra. W arsz aw y , w W a rsz a w ie  
p o d  N r. 387 u rzęd u jącem u , n a  rę c e  W in  
cen teg o  K ęp iń sk ieg o  u rz ę d n ik a  tegoż M ag i­
s tra tu -

2. M ichałow i R z e sz o ta rsk ie m u  P isa rz o w i 
S ąd u  P o k o ju  O gu  i M ia s ta  W arszaw y w y ­
d z ia łu  I  w W arszaw ie  pod N r. 17G7 u rz ę ­
d u jącem u . n a  rę c e  w łasne.

O budw om  d n ia  28 L is to p a d a  (10 G ru d n ia )  
1866 r

W n ies io n o  .do k się g i w ieczystej pow yż z a ­
ję te j  n ieru ch o m o śc i w W a rsz aw ie  w dn iu  28 
L is to p a d a  (10 G ru d n ia ) 1866 ro k u  a  w d n iu ' 
dz is ie jszym  do k s ię g i  zaa resz to w a li w K a n ­
c e la r ji T ry b u n a tu  tu te jsze g o  n a  te n  ce l u t r z y ­
m yw anej, w p isan e  zo s ta ło .

P ie rw sza  p u b lik a c ja  zb io ru  o b jaśn ień  iw a -  
ru n k ó w  sp rz e d a ż y , o d b ęd z ie  s ię  n a  au d je n c ji 
jaw nej T ry b u n a łu  Cywilnego G u b ern ji W a r ­
szaw sk ie j w W arszaw ie  w w y d zia le  I  w m ie j­
scu  zw ykłych  p o sied zeń  p rz y  u licy  D łu g ie j 
pod  N r. 549 o godzin ie  10 z r a n a  d n ia  23 
L u te g o  7 M arca) 1867 r.

S p rz e d a ż ą  dyrygow ać b ęd z ie  A n d rze j B rz e ­
z iń sk i O brońca  p rz y  W arszaw sk ich  D e p a r ­
ta m e n ta c h  R z ąd ząceg o  S en a tu , k tó reg o  z a ­
m iesz k an ie  j e s t  wyżej w skazane.

W a rsz a w a  d n ia  12 (24) G ru d n ia  186G r.
R a d c a  D w oru, Z g ó rsk i.

W yw ieszono  u a  tab licy  w sa li U stępow ej 
T ry b u n a łu  Cywilnego G ub ern ji W a rsz a w sk ie j 
w W arsz aw ie

W a rsz a w a  d n ia  12 (24) G ru d n ia  1866 r.
R a d ca  D w oru  Z g ó rsk i

N a s tę p n ie  po  odbyciu  trz e c h  p u b lik a c ji 
z b io ru  o b ja śn ie ń  i w arunków  _ sp rzed a ży , 
T ry b u n a ł w y ro k iem  w ydanym  d n ia  23 M arca  
(4  K w ie tn ia )  1867 r  te rm in  do p rz y g o to ­
w aw czego p rz y są d z e n ia  w yzn aczy ł na  dzień  
1 8 (3 0 )  K w ie tn ia  1867 ro k u , g o d z in ę  10 z 
ra n a .

P o p ie ra j ący  sp rzed a ż ( p o s tą p ił  w w aru n  
k ach  za  su b b a s to w a n ą  n ieru ch o m o ść  ru b li  
sreb rem  trzy d z ie śc i ty sięcy .
W a rsz a w a  d. 23 M a rc a  (4 K w ietn ia) 1867 r .

R a d c a  D w oru , Z g ó rsk i.

(N )). 2006 '). P isa rz Trybunatu Cywilnego 
G ubernji W a rsza w sk ie j w  W arszaw ie.

S tosow nie do a r t .  682 K . P . S. wdadom oczy- 
n i, iż n a  ż ąd an ie  A nny z R ad k ó w  Golf,z po 
S erg ie ju  G oltz  P u łk o w n ik u  p o z o s ta łe j wdowy 
z w łasn y ch  funduszów  u trzy m u ją ce j się , w 
W a rsz a w ie  p o d  N r. 1713 zam ieszk a łe j, a  za  
m iesz k an ie  p raw n e  do tego in te re su  i ca łego  
p o stę p o w a n ia  su b h astacy jn eg o  u  K o n s ta n te ­
go „B orzew skiego P a tro n a  p rz y  T ry b u n a le  
C yw ilnym  G u b ern ji W arszaw sk ie j w W arszą*  
w ie pod  N r. 492 zam ieszk a łeg o  o b ran e  m a ją ­
cej, w poszu k iw an iu  sum y r s  1.200 z p r o c e n ­
tem  w chw ili z a p ła ty  ob liczyć  się  m ającym  i 
k o sz tó w  od R udo lfa  K ohl, w ieczystego  p o ­
s ia d acza  k o lo u ji A n n o p o l zw anej. O sady 
p o d  N r. 7 w O k ręg u  i G u b ern ji W a rsz a w ­
sk ie j, n a  g ru n c ie  ilobr W iązo w n a  p o ło żo n e j, 
tam że  zam ieszk a łeg o , p ro to k u łe m  L udw ika 
W ichrow skiego K o m orn ika  p rz y  S ąd z ie  A p e ­
lacyjnym  K ró le s tw a  P o lsk ieg o  w dniu  '27 
W rz e śn ia  (9 P a ź d z ie rn ik a )  1866 r. s p o rz ą ­
dzonym , w d rad ze  Sądow ej p rzym u szo n eg o  
w yw łaszczen ia  z a ję tą  i z a a re sz to w a n ą  zo­
s ta ła

O S A D A  
N r. 7 o zn acz o n a  w k o lo n ji now o erygow anej j 
A nnopol, do d o b r  ' ,  iązo w n a  n a leżąc e j w 
O k ręg u  i P ow iecie G u b ern ji W arszaw sk ie j, 
p od  ju r is d y k c ją  S ąd u  P ok o  u O k rę g li i m ia­
s ta  W arszaw y  w ydzia łu  IV  w G m inie i pa- 
r a tji  W iązo w n a  p o ło żo n a , praw em  w ieczyste­
go p o sia d an ia  z a  o p ła tą  rocznego  czynszu  z 
m orgi po kop  60, R udo lfa  K ohl z o s ta ją c a , 
w ogólnej ro z leg ło śc i m iary  now opol3kiej o- 
k o ło  m órg  96 p rę tó w  123 czy li d z ie s ia ty n 4 9
sa żen i 996. .

N a  g ru n c ie  pow yższej o sady  k o lo n ja .n e j 
są  n a s tę p u ją c e  zabudow ania :

1. D om  z drzew a s ło m ą p o sz y ty  z k o m i­
nem  m urow anym , p rze tl dom em  ty m  je s t  z 
d aszk iem  słom ianym  w ystaw ka, p o d  jed n y m  
d achem  dom u tego je s t  s ta jn ia

2. O bora  z drzew a, d a c h  s ło m ą  p o sz y ty , a  
o k ap y  gon tam i ą b ite  m ająca .

3. Półstodułek z drzewa, słom ą poszyty.
4. Chlew  z d rzew a, słomą poszyty.
5. S tu d n ia  ba lam i cem b ro w a n a  z żó ra -  

w iem
6 P iw n ica  od lad ram i w y ło ż o n a , z ie m ia

p rz y k ry ta . ł
7. P od w ó rze  p ło te m  z ż e rd z i ogrodzone, 

z a ro śn ię ta !  "  “ M  Ś rodku  ro k ic ^
9. Piwnica rozwalona.

i «!t°=.ał ° tyi ? ,drągów w blizkości sadzawki 
‘ dza’ do podwórza, oraz od podwó­
rza  przy drodze wjazdowej.

( O b sz e rn ie jsz e  op isan ie  za ję te j i z aa re sz to -
■ w an e j k o lo n ji A nnopol, inaczej P ła c h ta  zw a- 
| n e j ,  w d o b rach  W io zo w n a  O k ręg u  i G ubern ji 
j W a rsz a w sk ie j  p o ło żo n e j, zn a jd u je  się  w 
; a k c ie  z a ję c ia  u  sp rz e d a ż ą  dyrygującego  K on- 
| s ta n te g o  B o rzew sk ieg o  P a tro n a  p rzy  T rybu- 
• n a le  Cyw ilnym  G u b ern ji W arsz aw sk ie j w 
| 'W arszaw ie, w W a rsz a w ie  p o d  N r. 4 9 2 z a m ie -  
| sz k a łe g o , z a ś  z b ió r  o b ja śn ie ń  i w aru n k i 
i sp rz e d a ż y  w K a n c e la r ji  T ry b u n a łu  tu te js z e -  
I go w W y d z ia le  I . z ło żo n e , p rz e jrz a n e  być 
i m ogą. _ J 1

i Zajęcie_ w  k o p ja c h  d o ręczo n e :
| 1. T eo filow i V o g t P isa rz o w i S ą d u  P o k o ju
j O k ręg u  i m ia s ta  W a rsz a w y  w y d z ia łu  IV  w 
| P radze- p rz y  W a rsz a w ie  p o d  N r. 381 u rz e -  
] d u jącem u , n a  rę c e  w łasn e , 
j 2. Ja n o w i S ie rp iń sk iem u , W ó jto w i G m iny
i W ią z o w n a  w O k ręg u  W arszaw sk im , w ty c h -  
| że  d o b ra c h  W ią z o w n a  u rz ę d u ją c e m u , n a  rę -  
j c e  T e o fila  Z rz e lsk ie g o  P is a r z a  G m iny.
I O budw om  d. 10 (22) P a ź d z ie rn ik a  iSGS r .
I W n ies io n o  do k s ię g i w ieczy ste j d óbr W ią -
j zow na w O k ręg u  W a rs z a w s k im  p o ło żo n y ch  
i d n ia  17 (29) P a ź d z ie rn ik a  1866 r . ,  a  w dn iu
■ dzisie jszym  do k s ię g i zaa re sz to w a li w K an - 
! ce la rji T ry b u n a łu  tu te jsz e g o  n a  te n  cel u trz y -  
j m yw anej, w p isane  z o s ta ło .
i P ie r "  sz a  p u b lik a c ja  z b io ru  o b ja śn ie ń  i w a-
| ru n k ó w  sp rz e d a ż y  odb ęd z ie  s ię  n a  a u d je n c ji  
| jaw n e j T ry b u n a łu  Cyw ilnego G u b ern ji W ar-
■ szawskiej w W arszawie, w miejscu zwykłych

p o sie d zeń  p o d  N r. 549 p rz y  u licy  D łu g ie j o 
g o d z in ie  10 z r a n a  d n ia  2 (14) S tyczn ia  1867 
rok u .

S p rz e d a ż ą  dyrygow ać b ę d z ie  K o n s ta n ty  
B o rzew sk i P a tro n  p rz y  T ry b u n a le  Cyw ilnym  
G u b e rn ji  W arsz aw sk ie j w W arsz aw ie , k tó r e ­
go z am ieszk an ie  je s t  w yżej w skazane. 

W a rsz a w a  d. 29 P aźd z . ( [0  L is to p  11866 r .
R a d c a  D w oru , Z g ó rsk i.

P o  odbyciu w d n iach  2 (14) S ty c z n ia , 16 
(28) S tyczn ia  i 30 S ty czn ia  (11 L u te g o ) 1867 
r . ,  tr z e c h  p u b lik ac ji zb io ru  o b ja śn ie ń  i w a ­
ru n k ó w  sp rz e d a ż y  osady  N r. 7 w K o lo n ji 

l A n n o p o l w d o b ra c h  W iązo w n a  G u b e rn ji  
| IV arszaw sk ie j p o ło żo n e j, T ry b u n a ł w yro k iem  
| d a ty  30 S ty czn ia  j i l  L u te g o ) 1867 r. te rm in  
! do p rzy g o to w aw czeg o  p rz y są d z e n ia  n a d z ie ń  
j 17 (29 ; M a rc a  1867 r. g odzinę  10 z r a n a  w y- 
i z n a c z y ł, w k tó ry m  to  te rm in ie  licy tac ja  z a -  
) cz m e  się  od sum y rs: 500 p rz e z  p o p ie ra ją c ą  
j sp rz e d a ż  p o s tą p io n e j.

W a rsz a w a  d. 8 (.20) L u te g o  1867 r.
R- D . Z gó rsk i.

W  te rm in ie  pow yżej oznaczonym  odbytym  
z o s ta ło  p rzy g o to w aw cze  p rz y są d z e n ie  r z e ­
czonej osady  N r. 7 A n n o p o l zw ane j, i ta ż  
p rz y g o to w a w c z o  K o n s ta n tem u  B orzew sk ie- 
m u  P a tro n o w i z a  sum ę r s  500 p rz y są d z o n ą  
z o s ta ła , a  z a ra z e m  te rm in  do je j  o s ta te c z n e ­
go p rz y są d z e n ia  n a  dz ień  1 (13) M a ja  1S67 
r . g o d z in ę  10 z ra n a  w m ie jscu  p o sied zeń  
T ry b u n a łu  Cyw ilnego w V farszaw ie pod N r . 
u49 w w y d z ia le  I  oznaczonym  z o s ta ł 

L ic y ta c ja  w te rm iu ie  tym  zacz n ie  się  od 
sum y rs . 500  lub  te ż  od a/s częśc i sz a c u n k u  
ja k i  ta k s ą  b ieg łych  wykrytym  zo s tan ie .

W a rsz a w a  d. 17 < 29j M a rca  1867 r .
R a d c a  D w oru , Z g ó rsk i.

(N. D . 2005)
P o d p isa n y  O brońca  p rzy  W arsz aw sk ich  

D e p a r ta m e n ta c h  R z ąd ząceg o  S e n a tu  w W ar 
szaw ie, pod  N r. 492 z a m ie sz k a ły  ia k o  

O b ro ń c a  J a n u s z a  R ostw orow sk iego  Sz-amho 
la n a  D w oru J .  C K  M .  z aw iad fm ia  i 
sza, ze  n a  s k u te k  w yroków  T ry b u n a łu  C y­
w ilnego W a rsz a w sk ie g o , z dn ia : 15 127) S tv  
czn ia  1865 r . ,  28 W rz e ś n ia  ;9 P a ź d z ie rn ik a !  
t  r. i 20 K w ie tn ia  (2  M aja) 1866 r. sp rz e d assssr d'°d“i“>™̂ezpp,bi£.

NIERUCH OM O ŚĆ N r. 600,o 
w W arsz aw ie  położona. N ieruchom ość t a  
leży przy placu T łom ackie zwanym, granf-’ 
czy z  p raw ej strony z p o se s ją  N r. 60077 z le -

tyłU d°tyka P—
a .  Z  dom u m asiw  m urow anego .

„ b ' . . Z  V cz?śc i m iesz k a ln e j, a  w
c zęśc i na  sk ta d y  i s ta jn ie  p rz e z n a c z o n e j 

C. Z  w ygódek z drzew a. 
d .  Z e  śm ie tn ik a  i s z ta c h e t.

1260 Z  PlaC“  P ° d budow lam i k w ad r,

ło k .  kwaPd rW67rr9.h n i P ° dWÓrZa b r a k ow anego  

c h S o PS Ws ą :ŚCiCieIa,Hi sPrze( âw anej  n ieru -

l  o Jan u sz  Rostw orow ski pod N r. 483 i  
- -o  J u l ju s z  Rostworowski, pod N r. 5?o’w 

V) arszaw te zam ieszkali.
O b sz e rn ie jsz y  o p is , zn a jd u je  s ię  w ta k s ie  

p rz e z  b ieg łego  H e n ry k a  M uk lan o w icza  s p o ­
rz ą d z o n e j, w  K a n c e la rji  P is a rz a  T ry b u n a łu  
C yw ilnego w_ W arsz aw ie , pod  N r. 541 u r z ę ­
d u jąceg o  z ło żo n e j, gdzie  rów nież  ja k  i u p o d ­
p isa n eg o  O brońcy  p rz e jrz e ć  m o żna w aru n k i 
sp rzed a ży .

P o  odbyciu  przygotow aw czego  p rz y są d z e ­
n ia  w dn iu  3 (15) S ty czn ia  1866 r .  te rm in  o -  
s ta te c z n e g o  p rz y są d z e n ia , w yznaczony zo ­
s ta ł  n a  dzień  3 \ J5) L is to p a d a  t- r . i licy ta ­
c ja  m ia ła  się odbyć od sum y rss . 94,787 k o p . 
5 , lecz g d y  te rm in  ten  d la  b raku  licy tantów  
n ie  odbył się  p rz e to  T ry b u n a ł w yrokiem  , 
d n ia  17 (2 9 ) M a rca  r . b. sz acu n ek  rzeczo n e j
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nieruchom ości do sumy rsr . 60,900, zniżył, 
od k tó re j to sumy licytacja się zacznie i no ­
w y term in  do ostatecznego przysądzenia na 
d z ień  5 ( i 7) Kw ietnia r. b. godzinę 2 po po­
łudniu  wyznaczył, k tó ry  to term in  odbędzie 
się p rzed  W -ym Sadkowskim Asesorem T ry ­
b u n a łu  delegowanym, w miejscu zwykłych 
posiedzeń T rybunału  Cywilnego w 'W arsza­
wie pod Nr. 549.

W arszaw a dnia 18 (30. M arca 1867 r.
-sirsk i.

(N . D 2002)
Podpisany Obrońca przy W arszaw skich 

Departam entach R ządzącego Senat*  w W ar­
szawie, pod Nr. 497A przy ulicy Podwal z a ­
mieszkały, na żądanie Szajudli z Petersilgów  
Szpilrein, m atki i głównej opiekunki n iele­
tnich dzieci po Dawidzie-Józefie Szpilrein 
pozostałych, w W arszaw ie pod Nr. 2159/1 
zam ieszkałej, sp rzedaż beneficjalną n ie ru ­
chomości Nr. 2159/1 w W arszaw ie po p iera ­
jący, zawiadamia i ogłasza: że z mocy uchwa­
ły  rady familijnej w Sądzie Pokoju O kręgu i 
M iasta W arszawy W ydziału  I, w dniu 17 (29) 
M aja 1866 r. zapad łe j, tudzież  dwóch decy­
zji T rybunału  Cywilnego w W arszawie, z dat: 
23 S tycznia 14 Lutego) 1867 r. i 25 Lutego (9 
M arca) 1867 r  sp rzedaną  zostanie pfzez p u ­
b liczną licytację, w T rybunale Cywilnym w 
W arszawie odbyć się m ającą.

NIERUCHOM OŚĆ,
W W arszaw ie pod N r. 2159A  p rzy  ulicy P o ­
kornej położona.

N ieruchom ość ta, stosownie do zatw ierdze­
nia zw ierzchności hipotecznej z dnia 6 (18) 
Stycznia L-59 r  należała prawem  w łasności 
do Dawida Józefa  Szpilrein, po śm ierci k tó ­
rego, prawem  spadku p rzesz ła  i hipotecznie 
z mocy decyzji z dnia 11 (23) Stycznia 1867 
r. uregulow aną zosta ła  n a  nieletnie jego dzie­
ci, mianowicie: Chawę. Moska, Rojzę, A bra­
ham a, E s te rę  i Dawida Józefa  rodzeństw a 
Szpilreinów, k tórych  główną opiekunką je s t 
m atka  ich Szajndla z Petersilgów  Szpilrein  
pod N r. 21594, a  przydanym  opiekunem 
dziad Icyk Szpilrein, pod Nr. 2659 w W ar­
szawie zam ieszkali.

N ieruchom ość sprzedaw aną, sk ład a ją  n a ­
stęp u jące  główne części:

1. Dom frontowy masiw m crow any z ce­
gły palonej na wapno, o p a rte rze  i pierwszem 
p ię trze  z m ieszkaniam i suterynow em i i pod- 
dasznem i, długi łok . 4 8 ’/ , ,  szer. łok. 21‘,4, 
wys. łok . 14, z przybudowaniem  drewnianem 
parterow em  m ieszczącem  sionkę.

2. Oficyna m asiw m urowana z cegły p a ­
lonej n a  wapno, po lewej stronie posesji sto ­
jąc a , o p a rte rze  z piwnicami sklepionemi, 
m ieszcząca lak iern ią , oraz sta jn ią  i wozo­
wnią, długa łok 26 , szer. łok . ' 11% , wys. 
łok . Sb).

8 . Oficyna masiw m urowana z cegły palo. 
nej na wapno, rów nolegle do domu frontowe 
go sto jąca, m ieszcząca fabrykę guzików, o 
p a rte rze  i p ię trz e , w połowie szerokości z 
suteryuam i, d ługa łok . 26, szer. łok. 19, wy­
soka w części piętrow ej łok . 10% , w części 
zaś parterow ej łok. 5 % , z przybudowaniem  
z  prawej strony m asiw  m urowanem . p a rte ro ­
wem, dług. łok. 10% , szer. łok. 9, wys. 
łok. 6.

4. Zabudow anie drew niane z prawrej s tro ­
ny  posesji sto jące, m ieszczące kloaki i ko­
m órki o pa rte rze , d ług ie  łok. 18% , szer. łok. 
4 % , wys. lok. 5.

5. Zabudow anie drew niane parterow e, 
m ieszczące kom órki, długie łok. 19, szer. 
łok . 4, wys. łok. 4% .

6. Zabudow anie drew niane m ieszczące 
kom órki, długie łok . 9 '/aj szer. łok. 7; wys. 
łok. 3.

7. Zabudow anie drewniane po za oficyną 
pod Nr. 2 o p isan ą  stojące, m ieszczące ko­
m órki parterow e, długie łok. 9, szer. w j e ­
dnej połowie łok. 4, w drugiej łok. 3, wys. 
łok. 3.

8. Dwa domki drewniane przenośne, od­
dzielnie w podw órzu stojące, na  odprawianie 
modlitw w czasie kuczek przeznaczone, b la­
chą cynkową pokryte.

9. S tudnia z pom pą.
10. Parkan  drewniany z ty łu  posesji sto- 

jący.
11. Sztachety oddzielające ogród , po­

dwórko fabryczne, oraz część podwórza na 
skład.

12 Dwie a ltank i w ogrodzie.
13. B ruk w części dziedzińca
14. Plac pod ca łą  nieruchomością.
Do odbycia sprzedaży, delegowany je s t  

W-y Umieniecki Sędzia T rybunału i przed  
nim w miejscu zwykłych posiedzeń T rybuna­
łu  Cywilnig» w W arszaw ie W ydziału I, pod 
N r. 549 odbyła się ju ż  w dniu 24 M arca (5 
Kw ietnia) 1867 r. p iirw sza  publikacja zbioru 
objaśnień i warunków sprzedaży, a  w dniu 8 
(20i M aja 1867 r  o godzinie 93/ , z rana, od­
będzie się druga publikacja a  zarazem  p rz y ­
gotowawcze przysądzenie.

L icy tacja  zacznie się od sumy rsr. 27.000.
Z b ió r eh jaśn ;eń i warunki sp rzed aży ' 

p rze jrzan e  być mogą w K ancelarji Pisarza

T rybunału  W ydziału  I  go i u  podpisanego , 
Obrońcy przy Senacie.
W arszaw a d. 24 M arca (5 Kwietnia) 1867 r .  , 

Andrzej B rzeziński Obr. przy S e n .

(N. D 2008)
N a sku tek  wyroku T rybunału  Cywilnego 

i w Kaliszu dnia 29 Czerwca (11 L ipca) 1866 
roku  zapadłego, z powództwa Lubomiry z 
Kupisiewiczów Romanowskie) wdowy, w W ar- j 

: szawie m ieszkającej, przez r  ran e isz sa  ivto- | 
; drzejew skiego Patrona  staw ającej, przeciw - 
i ko Teofili z Rom anowskich M arcelego Gwia- 
; zdowskiego żonie i tem uż M arcelem u Gwia 
: zdowskiemu, jak o  głównemu opiekunowi nie- 
i letniego A leksandrą  Komanowskiego w War- 
j szawie, oraz Teodorowi Radzickiem u, wzmian- 
: kowanem u nieletniem u, przydanem u opieku- 
! nowi w Radom sku zam ieszkałym , F lo ren ty - 
I n ie z M uszyńskich M arcina N ałęckiego żo- 
j n ie w Piotrkowie, M arji z Romanowskich 
i H enryka T eszner żonie w K ielcach zamie- 
j szkałym , p rzez  F ran c iszk a  M ierzyńskiego 
| P a tro n a  bronionym, sprzedane będą w dro- 
j dze działów nieruchom ości w m ieście Radom- 
• sku położone, do spadku po G racjanie Ro- 
( manowskim należące, mianowicie: dom fro n ­

towy przy  ulicy Kaliskiej, położony pod N r. 
286, w blizkości stacji kolei żelaznej z przy- 
ległemi do niego budynkami, to je s t  stodołą, 
szopą, oborą, chlewikiem, wszystkie z drzewa 
gontami k ryte, p lac , plae na którym  stojc i 
przy leg ły  do nich ogród warzywno owocowy z 
sadzaw ką i oparkanieniem , tudzież ogród w 
ogrodach Swaznickich g run tu  około 2 mórg. 
ogrodu lech 1 1 i drugiego lech 16. Bliższy 
opis tego wszystkiego znaleść m ożna w ta ­
ksie biegłych w biurze P isa rza  T rybunału  
w ydziału I I  znajdującej się, gdzie równie jak  
i u  podpisanego P a trona  warunki licytacyjne 
p rzejrzane  być mogą.

Przygotow aw cze przysądzenie tych  nieru 
chomości 'odbyło się w dniu 15 (27) M arca 
r. b., a  term in  do ostatecznego przysądzenia 
w m iejscu posiedzeń T rybunału  Cywilnego w 
K aliszu p rzed  delegowanym Asesorem  Rojek 
na  dniu Z0 K w ietnia (2 M aja) r. b. godzinę 3 
z południa je s t  oznaczony. L icytacja z a ­
cznie się  od sumy rs. 3,210, a  vadium m a być 
złożone rs. 50o w gotowiźnie.

Kalisz d. 16 (28/ M arca 1867. r. 
F ran c iszek  Modrzejewski, Pa tron  Tryb.

(N. D, 1962) W  dalszym ciągu licytacji 
poczynając od dnia 28 M arca (9 Kwietnia) 
r. b. codziennie wyjąwszy dm świątecznych 
począwszy od godziny 3 do 6 z południa w 
Warszawie w domu pod Nr. 544 gdzie A p te ­

k a  W ernera  przy ulicy D ługiej w piwnicy 
na  lewo w chodząc w podwórze, prawnie 
zajęte  wina węgierskie wróżnych g a tu n k ach  
partjam i nie mniej nad 10 butelek, zaś grube 
sta re  w ęgierskie w gąsiorkach w p artjach  s to ­
sownie do żądania zgłaszających się p rzez 
publiczną licytacją sprzedane będą 
W alenty Supryniewicz, K. przy S. A. K. P .

D O N IE SIE N IA  PR Y W A T N E .

(» . D. 2 (01 '.

©€t w yd aw cy
D zielpgronom icznyd i i Technicznych

1, m ianowicie:
1. P o l s k i e  S ta w o w e  G o s p o d a rs tw o  Ga- 

u-artckiego i Kohna   rs. 3
2. P r a k t y c z n e  G o rz e ln io -  

tw o  Gumbinera, wydanie 
d ru g ie .................................. rs. 3 k . 60.

3. N a jn o w sz e  i najciekawsze 
doświadczenia w gospo­
darstw ie jB o h rn a .............. rs. 1

4 . O ro ln ic tw ie  i ekonomji 
wiejskiej K o lm a n a .. . . .  rs. 1 k. 50.

5. Z a s a d y  tó c h n o lo g ji  che 
micznej, czyli wiadomo-

. ści o fabrykacji i uży t­
kach ważniejszych p ro ­
duktów, Bybickiego, 1 tom 
i a tla s .................................. rs. 1 k. 20.

6. P r z e w o d n ik  dla w iększych 
i m niejszych p lantatorów  
buraków, p. B . H a n d ke . k. 50.

7. N a jn o w sz y  i najkorzyst- 
I niejszy sposób otrzyma-
i n ia  drożdży. Gumbinera rs. 3.
j 8. O p is  prostego i łatwego 

sposobu czyszczenia spi­
ry tusu  ................................ k. 50.

9. P r z e p is  do przyrządzan ia  
w 5 m inutach każdego 
upodobanego gatunku 
wódki..............  k. 50.

10. R o b o ta  rumowego eteru,
rumowej esencji i rum u. k. 50.

11. D ró b  czyli hodowanie pta-
stw a domowego, Albina
K o h n ....................................  rs. 1 k. 50.

12. P o la n in  czyli przypom nie­
n ia  gospodarskie, c ze r­
pane z 30 letniego d o ­
świadczenia, Ossuchoic- 
s k ie g o ........................... , rs. 1.

13. Zbiór w iadom ości z Me­
c h a n ik i  stosowanej dla 
użytku Inżenierów , M e­
chaników, Budowniczych 
oraz w szystkich w ogóle 
iccnnitfow,, jH o r tn a   rs. 3.

14. G bjaw one tajem nico
przepisy  rozm aitych do­
świadczonych użytków w 
gospodarstw ie wiejskiem k. 75.

15. S ztuczne skrupian ie Jąk
czyli nawodnienie ich 
przem ysłowe, Vorlaendera  k. Ta.

16. N auka hodowli zw ierząt
domowych czyli system a­
tycznej popraw ności ko- 

, ni, bydła rogatego, owiec, 
etc  , yżyckiego .. . . .  . . TS. 1 k. 80.

18. M e d y c y n a  w y le c z ą ją c a
p rzez L e r o y ......................... rs. 2 k. 25.

18. K u c h a r z  p o ls k i  jak i być 
powinien, k siążk a  podrę­
czna dla ekonomiczno- 
troskliw ych gospodyń, p.
L eśn iew ską  2  wyd  rs. 1 k  80.

C eena powyższych 18 dzieł wy­
nosząca .   .......................rs. 28 k. 15,

z n i ż a  s i ę  na  rs. 12, pojedyncze dzie ła

sprzedają  się za połowę w artości. Pomie-
nionych dzieł ośm naśćie, p rzez  powszechnie 
znanych agronomów i techników wypracowa­
nych i u nas wziętość m ający tylch, ko z p o ­
wodu okoliczności niezvfvklych, nabywane 
być mogą za tak  cenę m ałą.

S . BI. ]?■ S».
u lica Miodowa Nr. 12.

iN. D. 2010).

W a k l w s -  S c h r e y c r  Patron
T rybunału , p rzen ió s ł sw oją K ancelarię  
do domu W -ej Prylińskiej N r. 22365- 
przy ulicy N ow olipki, wproś,t K om isji 
R ządow ej Spraw 'W ewnętrznych.

i i —4 $62).

(N. D. 1977). •

N ajnowsza A m erykańska Metoda 
bardzo p raktyczna.

Sztuczne zęby bez m etalu, bez haków i bez 
resorów  osadzone, łatw e do wyjęcia i na  po ­
w rót do wstawienia i słu żące  do mowy i żu­
cia

Herman Neumark Dentysta.
Nowy-Świat Nr. 33 nowy (stary  1259c).

1—4626).

. (ND. 1099:MAURYCY NELKEN
1' GILDJI KUPIEC.

Ponieważ według wszelkiego prawdopodobieństw a, w czasie otw arcia wystawy w P a ­
ryżu, k u rs  m onet zagranicznych, z powodu licznych naraz  żądań, znakom icie się powiększy; 
p rzeto  dla osób wybierających się na  tę  wystawę, byłoby pożądanem  korzystać  obecnie z n i­
skiego k u rsu  i wcześnie zaopatrz;,-ć się w a k r e d y t y w a  lub w e x l « ,  przezem nie na  
p ierw szorzędne domy zagraniczne w ystawiane, ja k  również w różne n t o  n e t y .  jako  to: 
F rank i, Talary, Guldeny A ustr., Napoleondory i t. p. z k tórych pięknym  asortym entem , mam 
honor polecić się Szanownej Publiczności w obu m oich kan torach :

1. N a Krakowskiem  Przedm ieściu naprzeciw  odwachu.
2. N a Nowym-Świecie w domu H r. Stadnickiego. (12— 2304).

(N. D. 1839).
W skutek  zamieszczonego w N rze 71 D ziennika W arszaw skiego i w Nrze 75 G azety

■ Handlowej ogłoszenia Dyrekcji T rjesteóskiego T ow arzystw a U bezpieczeń A t l « n d a  A s -  
i s i r u r a t H r e ,  mam zaszczyt uprzedzić osoby interesow ane, że uwolnienie n a  w ł a s n e  
j m o j e  ż ą d a n i e  od zajmowania się interesam i tegoż Tow arzystw a, bynajm niej nie odejm uje 
; mi mocy dalszego przyjm owania ubezpieczeń od ognia, gradu i nażycie w granicach prawem
■ w K rólestw ie Polskiem  obowiązującem  określonych, albowiem pozostaję  nadal ja k  p oprze­

dnio K e t i r e z e n t a i i t e n i  d w ó c h  T o w , > r z ) 8 t w  a s r k u r a c j  j n j c h ,  S l c a o -  
n y c l i  p o w s z e c h n i e  d o  n a j z n a k u i u l t w y c l i  w  ś n i e c i e ,  mianowicie:

Towarzystwa Try estońsko-Weneckiego Ges. Król. nprzywiL
ASSICURAZIONI GENERALI

O R A Z

PIERWSZEGO WĘGIERSKIEGO
Powszechnego T ow arzystw a A sek u ra cy jn eg o  w Peszcie.

k tó re  Tow arzyst" a zostając  pod u r z r  iw y « t«  * » r « ą d e « » t ,  przy  obfitych i pewnych źródłach 
reasekuracyjnych, udzielają  w Królestw ie Polskiem  ja k  najobszerniejsze asekuracje  p o d  
n a j l i b e r a l n l e J N z e m i  w n r u n k a n i i .  » a i - l n » w u j ą r  w  r a t a H i  s t r a t ,  
n z u r o n e  p o s t ę p o w a n i e  t u k  w  o b l i c z e n i u  n a l e ż n o ś c i ,  Jako  t e ż  
s p t e s z n e n i  i c h  p ł a c e n i u .

Biuro centralne na  Królestwo Polskie istn ie je  ja k  dotąd p r z y  u l i c y  Makowiec­
kiej w dpmu E m la pod Nr. 1350.

W arszaw a dnia 30 M arca 1867 roku.

(4291).

(N. D. 1873).

J mIJsbs® B i. O strow ski.

WYROBÓW  TABACZNYCH
HENRYKA SCHOENFELD

p r z y  u licy Senatorskiej p o d  N r . 4 7 0  dom E p szte in a ,

O trzym ał znaczne tran sp o rta  I V  M A K .  P A P I E R O S Ó W  i  T  A T O M Ó W  z fabryk 
%. F. Muller, ba Ferine, I.eo W lttor Zuków i Ed. Uronenhlecli 
i Spółki. Skład ten  również zaopatzony je s t  w znaczne zapasy  odleżałych CYRAR 
JjX U  R A K K  X N Y A R  prawdziwych IBa wańak ich  od R sr. 9 do R sr. 50 za 100 sztuk. 

D la  dogodności Publiczności pakow ane są  w pudełkach  pod szkłem  po sztuk  10
25, 50 i 10. . . .

Panow ie D ystrybutorzy otrzym ują bardzo zadow alm ający rabat. (2)

D rukrrn i Rządowej p rzy  Kom isji Rządowej Oświecenia Pnblicznego—  Za pozwoleniem Cenzury


